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Znów straszna zbrodnia

W nika z marnotrawstwem. 

Dziś: Przegląd Gospodarczy.

Przed konferencją 4-ch

Ambasador Gromyho przestrzega 
przed nadużywaniem  sprawy perskiej

Nowy Jo rk  (PAP) Na wczorajszymi 
posiedzeniu Rady Bezpieczeństwa, 
które  się rozpoczęło o godz. 10-tej 
wieczorem według czasu środkowo­
europejskiego, delegat ZSRR Gromy- 
ko domagał się usunięcia spraw y per­
skiej z porząaku dziennego. „Wydaje 
się, że niektórzy członkowie Rady

Stanowisko brytyjskie 
w sprawie hiszpanii

Londyn (PAP) Agencja Reutera 
donosi z Nowego Jorku, iż delegacja 
brytyjska otrzymała instrukcje od 
brytyjskiego min. spraw  zagranicz­
nych o popieraniu na w tóraowym 
posiedzeniu Rady Bezpieczeństwa 
aoprawki australijskiej <lo wniosku 
polskiego przewidującej utworzenie 
komisji złożonej z przedstawicieli 
pięciu państw . Zadaniem tej komisji 
byłoby stwierdzenie, czy rząd gen. 
Franco rzeczywiście zagraża poko­
jowi.

Belgia żąda wykonania 
umów poczdamskich

Londyn (PAP). Podczas rozmowy z 
miń. Bevinem belgijski minister spraw  
lagranicznych Spaak oświadczył, iż,
» ile spraw a Nadrenii, Zagłębia Ruh- 
y i Saary będzie rozpatrywana na 
conferencji ministrów spraw zagrani. 
:znych w Paryżu, Belgia domaga się 
dopuszczenia jej przedstawicieli, jak 
reprezentantów Holandii, do wzięcia 

adzialu w  obradach, zgodnie z uchwa­
łami konferencji poczdamskiej.

Spór o linie lotnicze 
we Włoszech

Waszyngton (PAP). D yrektor mię­
dzynarodowych linii lotniczych Jack 
F ry e  wystąpił z oskarżeniem prze­
ciwko rządowi brytyjskiemu, który 
drogą „presji dyplomatycznych" 
opóźnia -wprowadzenie w  życie urno, 
w y z rządem w sprawie komuni­
kacji lotniczej we Włoszech. Tw ier. 
d ti  on- również, że rząd brytyjski 
zażądał dla brytyjskiego tow arzy. 
stw a zamorskiej komunikacji lotni­
czej udziału w  liniach lotniczych 
Włoskich w  wysokości 20 proc.

D yrektor międzynarodowych linii 
lotniczych F rye  wystąpił z.tym i za. 
rzutami na konferencji prasowej pod. 
kreślając, że międzysojusznicza ra­
da kontrolna we Włoszech, oraz sze 
Iowie sztabu zgodzili się na zawarcie 
urnowy, natomiast anuiasador h ry . 
tyjski s, zeciwia się realizacji unio, 
w y zaw artej pomiędzy rządem wło­
skim a międzynarodowymi liniami 
lotniczymi.

Proces Michajłowicza
Belgrad (PAP) Jugosłowiański m i. 

aistej- spraw  wewnętrznych gen. Ran- 
kowicz zapowiedział, że proces gen. 
Michajłowicza ma odbyć się w  maju 
rb. publicznie. Stan zdrowia gen. Mi­
chajłowicza jest dobry. Gen. Michaj- 
łowicz będzie miał prawo sam wy. 
brać «obie adwokata.

| Bezpieczeństwa — powiedział Gro. 
myko — wątpią, czy deklaracje ra ­
dzieckie i  perskie są  prawdziwe. Do. 
kładają oni wielkich starań, aby 
sprawę tę pozostawić na  porządku 
dziennym. Wysiłki te jednak są  ska­
zane na niepowodzenie, zdysikredy.

I tują tych, którzy starają się poświę­
cić statut ONZ, aby tylko mieć oka­
zję dalszych dyskusyj na temat ra .  
dziecko.perski. Wysiłki te mogą po­
ciągnąć za sobą przykre konsekwen­
cje".

Następnie rozpoczęto dyskusję.

(zęsi. t.-./ rhemfec
Brukse.u łii-y--..

komisja do spraw  odszkodowań po­
dała do wiadomości sposób podziału 
niemieckiej floty handlow ej pomię. 
dzy 15 państw  sojuszniczych;

m arynarki niemieckiej handlo­
wej przypada Związkowi Radzieckie, 
mu, który dzieli się swą częścią z 
Polską.

Zwrot baz lotniczych
przez stany Zjednoczone

Waszyngton (PAP) D yrektor ąjjae.. nych przez władze wojskwwe ame­
rykańskiego lotnictwa cywilnego I rykańskie w  wielu .państwach, zo- 
W right oświadczył, że na rozkaz p re . I stanie przekazane rządom łych 
zydenta Trujnana blisko 200 lotnisk I państw  dla celów lotnictwa cywil, 
i  urządzeń lotniczych, zainstalowa- |  nego.

Zwłoki Mussoliniego wykradzione
Rzym (PAP). Mediolańskie władze | 

samorządowe podały do wiadomości, 
że zwłoki Mussoliniego zniknęły z 
cmentarza.

Sprawcy wykradzenia zwłok musie, 
li być spłoszeni, gdyż pozostawili w 
trumnie nogę.

Ameryka je  za w iele ,
świat zaś głoduje

Oświadczenie dyr. La Guardia
Waszyngton (PAP) Dyrektor ge­

neralny UNRRA da Guardia oświad­
czył przedstawicielom prasy, że sy­
tuacja żywnościowa na świecie jest 
wciąż bardzo ciężka. We Włoszech 
racje chicha zostały obniżone do 200 
gramów dziennie, a zapas zboża star­
czy zaledwie na 10 dni. Jugosławia 
i  Grecja wyczerpią swe zapasy w 
pierwszych tygodniach maja.

D yrektor La Guardia odmówił ko­
m entarzy do oświadczenia ministra 
rolnictw a Andersona, że państwa

Córka kata Franka pracuje w wywiadzie 
amerykańskim

Nowy Jork. Korespondent »Ncw i cze nie przeciwdziałają temu w nale.
York Timesa po 3-tygodniowej podró. I żyty sposób.»Tak np. córka kata Polski 
ży po Niemczech stwierdza; że hjtle- I Franka pracowała do niedawna jako 
row cy,nadal w ywierają duży wpływ I sekretarka kontrwywiadu amerykań. 
na życie niemieckie. Władze sojuszm. | skiego,

% z«s nęuzie rozaz.e.oHu pomię. 
dzy Wielką Brytanię, Stany Z jedno, 
czone i  resztę państw  sojuszniczych. 
Udział państw  w podziale został usta­
lony na podstawie tonażu stracone, 
go w  czasie wojny.

Jak wiadomo, Mussolini został roz­
strzelany przez pajtyzantów  włoskich 
w  maju 1945 r. Zwłoki jego pochowa­
no na jednym z cmentarzy w Medio­
lanie, co do miejsca jednak zachowy­
wano tajemnicę.

eksportujące nie będą w  stanie do­
starczyć żądanych przez dyrektora 
La Guardia 7 tysięcy ton zboża 
miesięcznie dla UNRRA Na pytanie, 
jakie kraje posiadają zbyt wielkie za­
pasy i  jedzą zbyt wiele, dyrektor La 
Guardia odpowiedział, że jedynym 
krajem, który je zawiele. jest Ame­
ryka. La Guardia ujawnił również, 
że dostawy węgla dla UNRRA ze Sta­
nów Zjednoczonych zostały w strzy­
mane z powodu strajku górników. .

Granica z Niemcami-  
najważniejsza sprawa

Francji
Paryż (PAP) W kołach politycz. 

nych Paryża twierdzą, że konferen­
cja 4 ministrów spraw  zagranicznych, 
która  rozpocznie swe obrady w  bież, 
tygodniu, będzie punktem zwrotnym 
w  międzynarodowych stosunkach dy­
plomatycznych.

Spotkanie 4 ministrów spraw  za­
granicznych wielkiej trójki i  F ran ­
cji, odpowiada celom taktycznym dy-

?lomacji francuskiej. Przedstawicie- 
e francuskiego m inisterstwa spraw 
zagranicznych podkreślali od dłuż­

szego czasu, że zagadnienie dotyczą, 
ce traktatów  pokojowych z państwa­
mi europejskimi, nie mogą być roz. 
w iązane bez udziału Francji w  ro­
kowaniach i  to  jedynie na drodze 
bezpośrednich rozmów ministrów 
spraw  zagranicznych największych 
mocarstw. Zbliżająca się konferencja 
uwzględnia powyższe żądanie F ran­
cji W kołach m iarodajnych w; P a­
ryżu sądzą, że Pranej a pomimo złego 
stanu finansów i  arm ii będzie w  sta­
nie wywrzeć znaczny wpływ na 
przebieg rokowań.

Dobrze poinformowane koła dyplo­
matyczną francuskie przewidują 
trudności W osiągnięciu porozumie­
n ia  między 4 mocarstwami, zwła­
szcza w  sprawie Włoch Delegacja 
francuska niewątpliw ie będzie się 
starała wnieść na porządek obrad 
sprawę zachodnich granic Niemiec.

Stopień osiągnęcia porozumiopia 
pomiędzy Francją a państwami an­
glosaskimi w  tej spraw ie może wpły­
nąć na linię przyjętą przez delegację 

francuską w innych sprawach, O. R- 
w  spraw ie Włoch.

We środę, dnia 24 hm. ma odbyć 
się posiedzenie rządu francuskiego, 
który ma zadecydować czy koalicia 
trzech partii m a być utrzymana do 
wyborów. Należy spodziewać się, ż< 
w  rządzie nie zajdą żadne zmiany 
przed konferencją pomimo rozdźwię. 
ku, jaki zaznaczył się pomiędzy parć 
tią republikańsko-ludową a partiami 
lewicowymi w  związku a przyjęciem 
projektu nowej konstytucji.

Głos Londynu
Londyn (PAP) „Times" omawiając 

zadania, czekające konferencję 4-ech 
ministrów w  Paryżu stwierdza, że 
brytyjski m inister spraw  zagranicz­
nych Bevin, będzie m iał okazję uprze 
dniego omówienia szeregu spraw, 
znajdujących się na porządku obrad 
konferencji z premierami dominiów 
brytyjskich.

Główne miejsce wśród spraw  spor. 
nych,zajm ie sprawa traktatu pokojo­
wego z Wiochami. W 'tej sprawie za­
znaczyła się największa rozbieżność 
zdań na konłerencji zastępców mini, 
strów. Ministrowie krajów wspólnoty 
brytyjskiej będą mogli śledzić wyda, 
rżenia w Paryżu, a minister Bevm 
będzie mógł od czasu do czasu uda­
wać się do Londynu na naradę.

Korespondent dyplomatyczny »TL 
nies« uważa, że w razie osiągnięcia 
porozumienia co do zasad ustosunko­
wania się do salitetów państw osi, za. 
Stępcy ministrów będą mogli opraco­
wać traktaty z pewną nadzieją, że u. 
da im się przedstawić uzgodnione do, 
kumenty 21 rządów na konferencji po. 
kojowej. Rokowania dyplomatyczne, 
zmierzające do tego celu, zajmują po. 
czesne miejsce w polityce zagranicŁ 
nej całej Europy i takt ten nadaje kon. 
ferencji paryskiej wielką wagę i  zna. 
czenie.
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Premierzy dominiów 
obradują

Londyn (PAP). We wtorek dnia~23 
bm. rozpoczęła się w  Londynie kon­
ferencja premierów państw, należą, 
cych do wspólnoty brytyjskiej. Na o  
twarciu konferencji obecni byli przed­
stawiciele Wielkiej Brytanii, Australii 
i Nowej Zelandii.

Premier Afryki Pohidn. Smuts znaj, 
duje się w drodze z Afryki Południo­
wej do Londynu, a prem ier kanadyj­
ski Mackenzie King ma przybyć w 
końcu bieżącego tygodnia.

Na posiedzeniu wtorkowym prze­
wodniczył premier brytyjski Attlee w 
towarzystwie ministra Bevina i mim, 
stra do spraw dominiów, Addisona.

Australię reprezentuje prem ier Ćhi- 
fley i m inister spraw  zagranicznych 
dr. Evatt. Nową Zelandię reprezen­
tuje minister finansów Nash, który 
zastępuje premiera.

Targi w Leningradzie
Moskw* (PAP). Po  raz  pierwszy 

*d czasu wojny otiwarte zostały w 
Leningradzie tradycyjne targi wio. 
senne. 200 pawilonów, zaprojektowa 
nych przez w ybitnych architektów 
i plastyków Leningradu tworzy całe 
miasteczko. Ogółem na targi przy­
wieziono 100 wagonów artykułów 
żywnościowych i wyrobów rzemiosła 
wiejskiego. Oprócz płodów ro ln i­
czych, chłopi przywieźli m. in. w y. 
roby garncarskie i  instrum enty m i- 
zyczne własnej roboty.

Komuniści włoscy w Trieście
Rzym (PAP). Radio rzymskie do­

niosło, że przedstawiciele włoskiej 
partii komunistycznej mają udać się 
do Triestu w  oelu zbadania na  miej, 
scu sytuacji. Poza tym  sekretariat 
włoskiej partii komunistycznej zapro­
sił komisje francuskiej partii komu­
nistycznej do wysłania delegatów w  
celu zbadania warunków politycz. 
nych w e Włoszech.

K M gres raeakick p u ty ia .tó w
Pragą (PAP). W Pradze odbywa 

cię obecnie pierwszy kongres ucze­
stników w alk p a rty zan ck i^  w Cze- - 
cfaoełowacji. Na kongres przybyła 
delegacja partyzantów greckich, któ. 
ra  wyjechała z kraju  nielegalnie, 
gdyż rząd grecki nie chelał udzielić 
•wiry wyjazdowej. W śród tysiąca de 
legatów znajdują gię przedstawiciele

Zapasy armii amerykańskiej 
dla Europy

Waszyngton (PAP). Minister spraw  
wewnętrznych USA oświadczył, że 
zapasy armii amerykańskiej na Alas. 
cc wartości około miliona dolarów, 
w  tym zboże, mąka, jarzyny, jaja, 
konserw yf mają być przeznaczone 
dla zagrożonych głodem krajów Eu­
ropy  i Azji. Minister dodał, że m ini­
sterstw o spraw  wewnętrznych USA 
rozejrzy się, czy nie da się jeweze 
zużytkować na ten  sam cel aadwyż 
ki zapasów wojskowych na Iław a. 
Jach. W śród tow arów  przeznaczo­
nych dla Europy znajduje się rów . 
nież odzież na sumę 500 tysięcy do. 
la ró w , z której część będzie przy­
wieziona do Polaki,

Bunt więźniów w Mediolanie
M edio lan  (PAP) W więzieniu San 

V i. 'e r ia  Gaol w Mediolanie wybuchł 
bur, I więźniów. Policja i wojsko 
oblegało więzienie i wywiązała się 
fam ialna bitwa, w której 2 osoby 
zos-kIy zabite, a 20 odniosło rany.

Więśnio- wie prożą zamordowaniem 
25 zakładników, o ile wojsko i poli- 

•zalakują więzienie przy pomo­
ry  -.zołgów i samochodów pancer- 
r  Więźniowie przygotowują się 
t, j utorowania sobie wyjścia z wię-

a za pomocą bomb i granatów. 
i--;i! więźniów rozpoczął się w so -

1 ■  popołudniu. Nu czele zbuntowa­
li..cli w ię źn ió w  sto i bandytą, nazwi-

„i Babieri. Więźniowie zażądali 
inici ,vcncji kardynała Schustera, a r .  
c i/skupa Mediolanu- Nie anane jaat 
iis! '.mkowanśa eię kardynała do tej 
sprawy.

Rodziny więźniów zgromadziły się
pi . ordonem policji i  wojaka, trzy - 

w pogotowiu odzież cywilną
> v. ypadek gdyby przedarcie się 

■>w miało się udać.

Z Naczelnego Komitetu Pożyczki 
Odbudowy

Odbyło się posiedzenie Prezydium 
Naczelnego Komitetu Obywatelskie­
go P . P, O. K. pod przewodnictwem 
prezesa Karola Popiela. Po wyału. 
cbaniu i  przyjęciu do wiadomości 
sprawozdania Koipisarza Generalne­
go PPOK ob. W iktora Kościiiskiego 
z dotychczasowej działalności — o. 
mówiono spraw y organizacyjne i 
propagandowe. Postanowiono uzu­
pełnić skład Prezydium przez koop. 
tację ob. Bertolda, prezesa Państwo­
wego Banku Rolnego, jako zast. skar­
bnika. Postanowiono zwrócić się do 
wszystkich biskupów polskich o po­
wszechny czynny udział duchowień­
stw a w  akcji propagandy PPOK, do 
prasy codziennej i specjalnej o po­
święcanie w  ciągu najbliższych ty­
godni szczególnie obszernego miejsca 
w  propagandzie PPOK, do partii ro ­
botniczych PPR i  PPS o poświęce­
n ie  odpowiedniego miejsca dla P. P. 
O. K., w  hasłach, pochodach i zgro­
madzeniach pierwszomajowych, do 
społeczeństwa polskich wsi i  miast 
o niezwłoczne zakończenie akcji two­
rzenia Komitetów Obywatelskich

Wicepremier Mikołajczyk na Wybrzeżu
Sopot (PAP). W wojewódzkim 

Urzędzie Ziemskim w  Sopocie odby. 
ła  się konferencja z udziałem m ini­
s tra  rolnictw a i  reform  rolnych SL 
Mikołajczyka, oraz W iceministra 
Bieńka.

W  obradach, których tematem by ­
ły aktualne zagadnienia rolnicze w o. 
jewództwa gdańskiego wzięli udział 
przedstawiciele Urzędu Ziemskiego, 
PUR, Państw. Przedsiębiorstwa Trak 
torów i Maszyn Rolniczych, Woj. 
laby Rolniczej oraz Pełnomocnik do 
akoji siewnej na  województwo gdań­
skie, oraz przedstawiciel Zarządu 
Nieruchomości Rolnych.

Minia ter Mikołajczyk wysłuchał 
szczegółowych raportów  dotyczących 
akcji siewnej, ilości nasion i zbóż 
siewnych, nawozów sztucznych, p ra .

Niemieckie kapitały w Hiszpanii
Nawy Jo rk  (SAP). Jak informuje 

korespondent dziennika New York 
Post, współpracownik anierykańkiej 
adm inistracji wojskowej w  Niem­
czech, przedstawiciel związku zawo­
dowego elektryków Nickson, oświad­
czył przedstawicielom prasy, że niei 
miedkie. kompanie w  Hiszpanii pod 
kierunkiem  przedstawicieli partii 
hitlerowskiej przetransportow ały do 
Hiszpanii m ateriały -wojenne.

Nickson zwrócił się do  U. S. A. z 
weawaniem, by przerw ały dostawę 
nafty, węgla i pszenicy dla gen. 
Franco. Według słów  Nicksona w  
m arca 1945 ukryte depozyty niemiec

Nowa konstytucja francuska
P aryż (PAP) Zgromadzenie kon­

stytucyjne uchwaliło now ą konsty­
tucję 209 głosami przeciwko 249.

Konstytucja jest oparta na systemie 
jednoizbowym. Wiele z uprawnień 
należących dotychczas do prezydenta 
wykonywać będzie sam parlament, 
noszący nazwę Zgromadzenia Naro­
dowego. Prezydent republiki jest 
wybierany przez Zgromadzenie i nie 
ma praw a rozwiązywania go. W ra­
zie dymisji rządu prezydent zgłasza 
nazwiska kandydatów na stanowi­
sko premiera, ale izba dokonuje w y­
boru.

Nowa konstytucja posiada jeszcze 
inne inowacje, mianowicie parlamen­
towi dopomagają w  pracy dwie in­
stancje doradcza: Rada Gospodarcza 
oraz Rada Unii Francuskiej, która 
jest jakby parlamentem całego impe­
rium  francuskiego w raz z koloniami.

Projokt konstytucji został pocax t

pierwszy przedłożony Zgromadzeniu 
konstytucyjnemu w  dniu I I  lutego. 
Od czasu wniesienia projektu w  cza. 
sie dyskusji nad nim  zgłoszono bli­
sko 200 poprawek Sprawą, która w y­
wołała najwięcej sporów, było za­
gadnienie, czy ma obowiązywać sy. 
siem jedno czy tęż dwu izbowy. Po­
czątkowo wszystkie trzy partie, ko­
munistyczna, socjalistyczna i  ruch 
republikańsko-ludowy wypowiedzia­
ły się za systemem jednoizbowym. 
Kryzys polityczny zaznaczył się do. 
piero dziesięć dni temu, kiedy ruch 
republikańsko-lpdowy, zdecydowa­
nie stanął na s anowisku parlamentu 
składającego się z dw u izb. W ko­
łach politycznych sądzą, że nastroje 
■wyborców wpłynęły na zmianę sta­
nowiska partił repnblikańsko.ludo- 
wej na korzyść systomu dwuizbo­
wego.

Otrucie 28 3  SS-manów
Londyn (PAP). Agencja Reutera do. ■ Agenci wywiadu brytyjskiego poszu- 

■osL iż w obozie dła jeńców wojen- kują 4 więźniów obozu koncentracyj­
nych pod Norymbergą 283 SS-manów I nego, którzy byli zatrudnieni w  pic. 
zostało Otrutych za pomocą chleba, za . |  karni obozowej i podejrzani są o do- 
wierającego arszemk. t konanie tego czynu.

PPOK w powiatach, miastach i  gmi­
nach wiejskich, wreszcie do wszyst­
kich Komitetów Obywatelskich P. P. 
O. K., aby do końca b. m. sporządzi­
ły i doręczyły wszystkim obywate­
lom wezwania określające wysokość 
subskrypcji.

Po uchwaleniu szczegółowej in­
strukcji organizacyjnej dla Komite­
tów Obywatelskich Prezydium N. K. 
O. postanowiło zwołać na dzień -5-go 
maja b. r .  do W arszawy (sala Roma, 
ul. Nowogrodzka Nr. 49) godz. 10-ta 
mano ogólnokrajowy Kongres P. P. 
O. K. z udziałem przedstawicieli 
wszystkich komitetów obywatelskich 
(wojewódzkich, powiatowych, miej­
skich i gminnych) oraz wezwać ko­
mitety terenowe do zorganizowania 
w każdej miejscowości „Tygodnia 
PPOK" zebraniami, pochodami, ko­
rowodami udekorowanych pojazdów 
etc. Wreszcie uchwalono prosić Pre­
zesa Rady Ministrów o zezwolenie na 
udekorowanie wszystkich gmachów 
publicznych w  państw ie odpowied­
nimi transparentam i PPOK.

cy traktorów  i  koni, dostarczania 
m ateriałów  pędnych, pogłowia in . 
wentarza. Dalej raportow ano m ini­
strow i dane z dziedziny osadnictwa 
wiejskiego i miejskiego oraz aprow i­
zacji osadników, ilości spółdzielni 
parcelacyjuo . osadniczych, spraw y 
osuszania Żuław.

Minister zwiedził również kilka 
powiatów w  województwie gdań­
skim, badając na miejscu trudności, 
z jakimi walczy wieś województwa 
gdańskiego, stw ierdzając jednocześ­
nie dodatnie wyniki zagospodarowa. 
n ia  i  rozwoju. Zwiedzając z kolei 
porty Gdańska i  Gdyni, minister 
stw ierdził, iż wybrzeże kroczy na 
jednym z czołowych miejsc ,W pracy 
nad odbudową kraju.

kie, składane na nazwiska połlsta- 
w ionych osób narodowości hiszpań­
skiej, w ynosiły 200,000.000 dolarów. 
Przerzucono przez granicę około 
6.000 niemieckich inżynierów i p ra . 
cowników branż technicznych oraz 
3.000 szpiegów. Nickson oświadczył, 
że 5 maja 1945 r .  t. j.  w  trzy dni po 
kapitulacji Berlina — niemieckie 
ministerstwo spraw  zagranicznych 
wyasygnowało ok. 32.000.000 dola­
rów  dia hitlerow skich agentów i  że 

1 pieniądze te były przeznaczone na 
I założenie w  Hiszpanii firm , które by 
I maskowały- robotę agentów.

Reforma rolna w Austrii
Wiedeń (PAP) Na wniosek au­

striackiej partii sacjalistycznej par­
lament rozpoczął dyskusję nad pro­
jektem reformy rolnej.

Reforma rolna w  Austrii przewi­
duje w  pierwszym rzędzie upaństwo­
w ien ie  wielkie] własności ziemskiej. 
Większość upaństwowionej ziemi po­
zostać ma pod zarządem państwo­
wymi ze względu na to, że w  Austrii 
właściwie nie ma praw ie wcale ma­
łorolnych Część ziemi ma być prze, 
znaczona na centra zaopatrywania 
miast, część rozdzielona w  formie 
ogródków działkowych dila ludności 
miejskiej.

clektryfisacja  
wiąz ku Radzieckiego

Moskwa (PAP). sPrawda* zamieści, 
ia artykuł o elektryfikacji ZSRR. Ł- 
lektrylikacja stanowi podstawę całej 
współczesnej gospodarki narodowej i 
wobec tego winna wyprzedzać inne 
dziedziny przemysłu. Plan W etm 
przewiduje całkowitą odbudowę 
wszystkich zniszczonych elektrowni . 
budowę szeregu nowych elektrowni. 
Pian przewiduje również znaczne 
przekroczenie przedwojennego pozie, 
mu produkcji energii elektrycznej.

W czasie wojny zostało zburzonych 
59 elektrowni o ogólnej mocy przekra­
czającej 3 miliony kilowatów. W sa ­
mej tylko leningradzkiej sieci elek­
trycznej uległo zniszczeniu 8 elektrow­
ni o mocy powyżej pól miliona kilo­
watów. Rozwinęła się natomiast o . 
gromnie energetyka wschodnich okrę­
gów ZSRR. Na Uralu moc elektrowni 
i produkcja energii elektrycznej wzro­
sła podczas wojny dwukrotnie. W Kuj. 
byszewie prawie 3 razy, a w Taszken- 
cie półtora raza. Do 1946 r. urucho­
miono 24 elektrownie, w tym 12 wod­
nych. ZSRR wzbogaciła się o szereg 
wielkich nowoczesnych elektrowni np. 
w Krasnogorsku, Czelabińsku i Nowo, 
sybirsku. W roku 1942 rozpoczęły się 
prace nad odbudową zniszczonych e- 
lektrowni, których zdołano już odhu. 
dować 58 o łącznej mocy 1.600 tysięcy 
klw.

Elektrownie leningradakie osiągnę­
ły już 62 proc, swej mocy przedwo­
jennej, P lan nowej 5-latki przewidu­
ję  podwojenie mocy elektrowni w po­
równaniu z rokiem 1940, t  j. dopro­
wadzenie jej do 22.400 tysięcy klw. 
W roku 1950 produkcja energii elek­
trycznej wzrośnie o 70 proc, w  porów­
naniu z rokiem 1940,

Nowy plan 5_letnj kładzie duży na­
cisk na rozwój elektrowni cieplnych 
oraz zwiększenie wykorzystania wiel­
kich zasobów energii wodnej w ZSRR. 
Te olbrzymie plany elektryfikacji wy­
magają wielkich robót budowlanych. 
Planowa elektryfikacja poza wzrostem 
ilościowym duże znaczenie przywiązu­
je do podwyższenia poziomu technicz­
nego ąlektrownj,

W  hilhu wierszach
X SPRAWA ZAGŁĘBIA RUHRY I NAD­

RENII ma być omawiana aa konfeienoji 
czterech ministrów spraw aagranicuyoh, 

i ;ak poinformowały o tym rząd franou- 
»ki — nunly Wielkiej Brytanii 1 Stanów
Zjedaoczonyoh.

X DZIAŁALNOŚĆ FASZYSTSW W AN­
GLII ma być ortro zwalczana — oświad­
czy! min. apraw wewn. Ohntar Ede. Bzad 
będzie pilni* śledziu wszelką działalność 
wywrotową.

X FRANCUSKIE ZGROMADZENIE
KONSTYTUCYJNE zatwierdziło uetawg o 
konfiskacie na rzecz państwa wlaeaośo: 
wszystkich dzienników i firm drukarek ich. 
które działały jawnie w czasie okupach 
niemieckiej, i  przekazanie tej wlaanoic] 
pod zarząd narodowego stów, drukarzy.

X ZAKAZ ZATRUDNIENIA oeób depor 
towanyeh przez amerykański zarią.i woj­
skowy zoata! wydany przez gen. Mac Nar- 
ney‘a. naci. dow. wojsk amer. w N'«m 
czeob.

X ARGENTYŃSKI PREZYDENT wygU
sit przemówienie radiowe, w którym we* 
wat naród do udzielenia jaknajwlekssej 
pumocy żywnościowej Europie.

X RADZIECKA MISJA HANDLOWS 
przybyła do atolloy Argentyny, Buenoe- 
Aires.

X W PALESTYNIE WYBUCHŁ STRAJK
około 20.000 iydowdkjoh urzędników pań­
stwowych. Nie porzuoiU jedynie pracy 
wyłoi urzędnicy i  personel elużby bezpie 
ozeństwa.
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Pierwszy Maja
z a p o c z ą l h u j e  ł ą c z n o ś ć  a h a d e m i h ó w  z  m a s a m i  p r a c u j ą c y m i

„Przylepiono nam markę reakcyj­
ną" — oto zarzut krakowskiej mło­
dzieży akademickiej skierowany pod 
adresem organizacyj Świata pracy.

„Młodzież akademicka jest niero- 
zumiana"1.

„Młodzież akademicka jest odsunię­
ta".

By usunąć barykadę nieufności, by 
znieść dystans boczenia się, koniecz­
ne jest wzajemne poznanie, poznanie 
we współpracy, konkretnej i  realnej 
współpracy.

Przyznać trzeba, że dotychczasowy 
kontakt młodzieży akademickiej ze 
światem był nikły. Nie rozstrząsając 
przyczyn stwierdzić trzeba, że przed 
wojną młodzież akademicka w zna­
cznej większości nie rozumiała robo, 
tnika, albo też nie znała go.

Większość nie znała, część nie ro­
zumiała, część wrogo wręcz usto­
sunkowała się do naczelnych haseł 
ruchu robotniczego. Pierwsza grupa 
— to młodzież zainteresowana głó­
wnie problemami swojego działu 
wiedzy; druga — to część, która sty­
kała się z robotnikiem, ale nie wni­
kała w  jego sprawy, w  jego proble­
my, w  jego cele; trzecia wreszcie — 
to grupa tych, którym „zawdzięcza- 
m y“ bijatyki na  uniwersytetach, wy. 
gniecione szyby, ogólny niepokój 
przedwojennych wyższych uczelni, 
to ci, — którzy rzucali petardy na 
pochody 1-Majowe — tc  jest fakt, 
niezbity fakt. I  to zraziło zdecydo­
wanie ogół robotniczy do ogółu aka. 
demików.

■Robotnik docenia olbrzymie zna­
czenie wiedzy — już konkretne zja­
wiska postępu technicznego przema­
wiają decydująco. Człowiek pracy 
pragnie wnieść jak największy wkład 
do kultury narodu — dowodem tego 
są setki młodzieży robotniczo chłop­
skiej na polonistyce, historii, prawie, 
młodzieży, która, praw dę mówiąc, 
dopiero teraz wchodzi na wyższe 
uczelnie w  takim stosnnku liczeb­
nym, jaki przysługuje jej możliwo­
ściom i  wartości.

To poczucie znaczenia nauki i  pęd 
do niej rzesz robotniczych stwarza 
doskonałe warunki do rozwoju pra­
cy kulturalno-oświatowej. I  tu znaj­
dujemy pierwszą, dziś zasadniczą 
platformę, na której może się zet­
knąć akademik z robołnikiem. Tu 
mogą się oni najlepiej poznać, tu 
może się nawiązać kontakt, który 
usunie dotychczasowe cienie wza­
jemnych stosunków, pozwoli masom 
pracującym na nabranie pełnego zau. 
fania w  stosunku do akademików. 
Studenci znowu, przez zetknięcie z 
realnymi warunkami życia robotni­
czego, przez poznanie dążeń robot­
ników, przez wspólną pracę, zdobę­
dą bogate doświadczenie, poznają 
środowisko, które dziś i  zawsze tak 
ważną rolę odgrywa w  naszej pracy 
odbudowy.

I  potem wchodząc w  pracę za 
dową będą mieli nad innymi bez­
względną przewagę zdobytego do- 
świadczenia, znajomości realnej sy­
tuacji, która pozwoli un na realną 
ocenę możliwości i  właściwy kieru- 
nej ieh własnej pracy — pracy dla 
dobra społecznego.

Okręgowa Komisja Związków Za­
wodowych w  zrozumieniu tych 
wszystkich obustronnych korzyści 
ścisłego kontaktu szerokich rzesz 
: kademickich z masami pracującymi 
'.sprosiła przedstawicieli wszystkich 
: ratnich pomocy wyższych uczelni 
{-akowskich na wspólną konferencję 

udziałem przedstawieji li OKZZ. W 
rć.okiej dyskusji wszyscy obecni 
. legaci wypowiedzieli się na temat 
r  unku młodzieży akadem.ckiej do 
lotników . Wszyscy oni stali na

stanowisku, że współpraca jest 
dzisiejszych w arunki h spraw ą

Cielkiego znaczenia. Szczerze posta- 
iono sprawę sto sunci wzajemnego 
t dawnych zadrażnień które teraz 

Pówodują brak zaufania świata ro- 
Lotniczego do akademików, z dru. 
g -i zaś strony powody, dla których 

'cięż akademicki >.ie związała 
dctąd dosyć silnie ze światem 

i- . Omawiano poza tym  szczegó­
ły chnicznej strony współpracy-
Na i -rwszy plan wybija się tu spra 
*va u : lału młodzieży akademickiej

Łpochodzie 1-Majowym. Delegaci w 
leniu ogółu akad^m ków  oświad­

czyli chęć wzięcia udżiaru w 
pochodzie.

Przedstawiciele OK .'Z zreasumo­
wali wyniki dyskusji i przedstawili 
konkretny plan w spót.racy. Szczyt- 
r e  hasła postępu i sprswi-rdliwóśc. 
t i e  były obce inteligencji polskiej. 
Znamy w  historii okresy, kredy po­
stępowa inteligencja związała się 
ściśle z ludem, by razem realizować 
wspólne zadania — przykładem dzia 
talność inteligencji postępowej lat 
dziewięćdziesiątych ubiegłego stule­
cia. — Do tych chlubnych tradycji 
młodzież akademicka może dziś na­
wiązać. Winna ona dążyć do izola­
cji od wpływu dla kształtowania się 
opinii studentów elementów wrogich 
demokracji — w pełnym znaczeniu 
tego słowa.

Omówiono następnie możliwości 
współpracy. Polegać ona będzie 
przede wszystkim na wspólnych dy­
skusjach, pogadankach dla robotni­
ków na tematy wiedzy ogólnej, p ra­
cy w  świetlicach, przedstawieniach 
amatorskich, wspólnym spędzaniu

Normy obowiązku
subskrypcji PPOK

Celem zapewnienia możliwie naj­
lepszych wyników oraz celem spra. 
wiedlwego rozdziału subskrypcji, 
przeprowadzeniem jej zajął się apa. 
ra t. społeczny z Naczelnym Komite­
tem  Obywątelskim Premiowej Po­

życzki Odbudowy Kraju w  W arsza. 
wie na czele. Naczelnemu Komite. 
towi podlegają Wojewódzkie i Sto­
łeczny Komitety Obywatelskie. W 
celu jak najściślejszego powiązania 
z ogółem supsikrybentów zorganizo­
wano Powiatowe, Miejskie i  Gmin.

Dla handlu — w  wysokości trzykrotnej przypadającej'do  uiszczenia 
przedpłaty; dla rzemiosła -r- tak  samo, dla drobnych zaś przedsiębiorstw  
(właściciel i najwyżej 2 siły pomocnicze) •— dwukrotnej; wolne zawo­
dy — 10% dochodu rocznego w 1945 r .; właściciele nieruchomości—10% 
dochodu netto w  1945 r,; rolnictw o: do 5 ha  -  dobrowolnie (najniższa 
kwota subskrypcji wynosi 5045 zł), powyżej zaś 5 ną do SD ha norma 
minimalna rośnie stopniąiąi od 1.006 zł do 20.000' z ł; spółdzielczość— 
50% czystego zysku osiągniętego w  1945 r., nie mniej jódhak niż 1% 
obrotu z tego okresu, z tym, że każda spółdzielnia subskrybuje conaj. 
mniej 2.000. Zastosowanie tyeh norm  ustali NKO PFÓK w  pófozuhTić. 
n iu  z Cćntralnym Komitetem Spółdzielczym PÓK.

Robotnicy i  pracownicy państw ow i, samorządowi i p ryw at*! orąz 
wojskowi w  służbie czyaaej ustalają wysokość subskrypcji, a tym sa­
mym spełnienia obowiądku obywa telśkiego, według oSóbstej oceny 
swych możliwości i warunków m aterialnych.

w ania pewnego minimum, przy 
czym możliwe są  odchylenia od w y. 
żej podanych norim. Drugim zada­
niem jest kontrola spełnienia tego 
obowiązku. Z najdalej idącą pomocą 
winny tu przyjść związki zawodo­
we, organizacje młodzieżowe, win. 
no przyjść całe społeczeństwo. Ża­
den obywatel nie może uchylić się 
od spełnienia obowiązku subskryp­
cji.

Dobrowolność sjtfadaaia będzie 
tym większym bedźcem do samo­
rzutnego, szlachetnego współzawod­
nictwa poszczególnych zakładów- pra 
cy, Związków Zawodowych, miast, 
pow iatów  i  województw.

Komitety obywatelskie mają przed 
sobą poważne zadanie ustalenia 
sprawiedliwej wysokości subskryp­
cji dla tych  grup, na których ciąży 
obowiązek obywatelski subskrybo

Prem iowa Pożyczka Odbudowy 
Kraju wypuszczona jest w obliga. 
cjacli po 2.000 aŁ, składających się 
z czterech części po 500 zł. Pożycz­
ka będzie spłacona do 15 kwietnia 
1960 roku w  ratach  półrocznych 
drogą losow ania obligacji. Odsetki 
od tej pożyczki rozdzielane będą w 
postaci prem ii przy losowaniu obli­
gacji. Losowanie będzie się odbywać 
dw a razy do roku i będzie dwojakie 
premiowe (t. zn. wypłacąć się 
będzie prem ię) i  niopremiowe (L 
zn. zwraca się wartość obligacji). 
Szanse wszystkich obligacji na  wyło, 
sowanie premii są  najzupełniej je­
dnakowe. W wypłacanej prem ii za­
w iera  się już w artość oblisacii?

Prem ie

wczasów przez robotników i akade­
mików.

Dla nawiązania łączności organiza­
cyjnej Bratnie Pomoce wydelegują 
po dwu stałych przedstawicieli do 
Komisji Kulturalno-Oświatowej przy 
OKZZ w celu ustalania i  skierowy­
wania prelegentów.

Omówiono wspólnie sprawę udzia­
łu akademików w robotniczym po­
chodzie 1-Majowym. Ustalono miej­
sce zbiórki dla studentów wszyst­
kich wyższych uczelni przed gma­
chem Akademii Górniczej. Wszyscy 
studenci —zorganizowani-i niezorga. 
nizowant — wszystkich wyższych u» 
czelni będą maszerować w  jednej ko. 
łomnic pod wspólnym transparen­
tem. Wspólne obchodzenie święta 
1-Majowego będzie wstępem do dal­
szej współpracy. Młodzież akademi­
cka zadokumentuje w  len sposób 
swoją łączność ze światem pracy. — 
Masy pracujące z radością w itają aka 
demików we wspólnych szeregach.

(Jr)

ne Kom. Obyw. a dalej Dzielnicowe 
i Domowe — w  miastach oraz Gro. 
madzkie — na  wsi.

Subskrybowanie PPOK jest pow­
szechnym obowiązkiem w&zysilkich. 
obywateli i  spraw ą honoru każdego 
Polaka. Celem równomiernego i 
sprawiedliwego udziału wszystkich 
obywateli w  dziele odbudowy K ra­
ju  NKQ PPOK ustalił dla poszczę, 
gólnych w arstw  społecznych normy 
dolnych granic obywatelskiego obo. 
wiązku:

Pierwsze losowanie premiowe odbę 
dzie się, 15. X. 1946 r. Przez pierwsze 
trzy la ta  wszystkie losowania będą 
premiowe. W następnych latach 
obok premiowych wprowadzone zo. 
staną losowania nieprenńowe.

W pierwszym losowaniu możliwe 
jest .wygranie następujących, prem ii:

Na każde 500 milionów zł. Pożycz­
k i 1 prepna 500.000 z t ,  2 prem ie po 
200.000 zł., 3 premie po 100.000 zł., 
44 premie po 50.000 zł., 800 premii 
po 10.000 zł., 900 prem ii po  4.000 zł. 
900 prem ii po  4.000 zł.

Pożyczka zabezpieczona jest c jłym  
majątkiem ruchomvm i aieruahom ynf 
Państwa.

Dnia 20 kwietnia 1946 o godzinie 
15 zostali zamordowani przez 
oprawców faszystowskich w No­
wym Targu:

1) RUTH JOACHIMSMAN lat 22
2) LUDWIK HERZ lat 22
3) LEON LINDBERG lat 25
4) BENJAMIN ROSĘ lat 35
5) HENRYK UNTERBRUCH 
Tragicznie zmarli, opuszczając

po nieludzkich udrękach obozy 
hitlenotwskiie, wierzyli, że teraz 
będą mogli żyć jak wolni obywa­
tele — i świat wynagrodzi im 
lata Ich martyrologii.

Zgnęli — broniąc się przed ku­
lami rodzimej reakcji.

Cześć Ieh pamięci!
WajewiSzki Komitat Żydowski

w Krakowie.

Znów straszna zbrodn.a
Późnym wieczorem w ubiegłą sobo­

tę rozeszła się po Krakowie smutna 
i  nieprawdopodobna wiadomość o za­
mordowaniu na szosie nowotarskiej 
kilku Żydów. Ta wiadomość okazała 
się niestety prawdziwą. Okazało się 
bowiem, że w dniu tym po południu 
tuż pod miastem Nowym Targiem na 
grupę 5 osób napadła grupa uzbrojo. 
nych ludzi, niestety w mundurach 
W ojska Polskiego, którzy zastrzelili 
wszystkich, obrabowali zwłoki, u czte­
rech mężczyzn zdarli ze zwłok ubra­
nia, a zwłoki rzucili na szosę.

W śród tych pięciu — wszystkich Ży­
dów, było czterech mężczyzn, którzy 
niedawno wrócili z hitlerowskich o- 
bozów śmierci i jedna kobieta. Dwóch 
pochodziło z Nowego Targu — Ludwik 
Herz, la t 22 i Leon Lindenberger, lat 
25, dwóch z Krakowa — Untenbruch 
Henryk i Rosę N. i  jedna 22-letnia 
dziewczyna Ruth Joachimsman też z 
Krakowa.

Natychmiast po nadejściu oficjałnej 
.wiadomości do Krakowa w dniu wczo. 
rajszym zebrała się Wojewódzka 
Międzypartyjna Komisja Porozumie­
wawcza i uchwaliła ogłosić następują­
cą odezwę do ludności naszego miasta:

Obywatele I
Znów polała się krew niewinnych 

efiar band reakcyjnych.
Na szosie nowotarskiej zostali dnia 

20 kwietnia zastrzeleni czterej mąż, 
czyżni i jedna kobieta — Żydzi, a na­
stępnie obrabowane zostały zwłoki.

Cudem ocalani Z niemieckich obo­
zów śmierci chciełi żyć odrodaonem 
życiem — wolnych obywateli Rzeczy, 
ppsjpolitej. Bandyckie kule dokończy­
ły hitląrowskiiąjo działa.

To morderstwo przynosi wstyd ca- 
leipu naszemu Narodowi.

Międzypartyjna Wojewódzka Korni, 
sja Porozumiewawcza potępia z całą 
stanowczością te akty terroru, ubliża, 
jące w oczach całego cywilizowanego 
świata godności naszego Narodu, za­
razem wzywa wszystkich Obywateli 
Oi, współdziałania z władzami pań. 
stwowymi w tępieniu band m order­
czych.

Kraków, dnia 23 kwietnia 1946 r.
Polska Partia Socjalistyczna
Po lsk ie  S tro n n ic tw o  L udow e
Stronnictwo Demokratyczne.

Stronnictwo Pracy 
Stronnictwo Ludowe 
Polska Partia  Robotniczą

Tak żydowskiemu Komitetowi Wo­
jewódzkiemu, jak  i  rodzinom pomór, 
idowanych składamy wyrazy współ-

Eucia i zapewniamy ich, że mord ten 
usi być pomszczony przez nasze spo- 
czeństwo, które boleje nad zdemo. 

iralizowanicm, jakie pozostawił po soi 
[bie bandycki okupant.
1 Kondukt pogrzebowy przejdzie 5 
uL KrakowslSąi przez ulicę Dietla i 
Starowiślna na etoentarz izraeBcki. 
Na cmentarzu przemówi między in­
nymi przedstawiciel wszystkich aze. 

’śc'.u ćcr.okra^TZTwch strcn“’:V.v.
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Waika z marnotrawstwem
Jednym z kapitalnych zagadnień 

w naszej rzeczywistości jest niew ąt­
pliwie zagadnienie podniesienia w y. 
tajności pracy i  wzmożenia produk­
cji. Było ono już przedmiotem publi­
kacji oiraz obszernych i wyczerpują­
cych dyskusji i  omawianie jego przy­
czyn i  zgubnych skutków byłoby 
wybijaniem otw artych drzwi.

Postarajmy się rozpatrzeć sposo­
by, nadające się do wykorzystania 
rodzimych warunków sprzyjających 
podniesieniu tej wydajności. Do. 
świadczenie la t ostatnich uczy nas, 
ze obok techniki, która jest synoni­
mem wytwórczości pa urodzę do po­
stępu, kroczy obok niej równolegle 
organizacja pracy, podnosząca do- 
c tobyt ludności i  stanowiąca potęż- 

i broń w współzawodnictwie go­
spodarczym narodów.

Jakże powszechne jest dzisiaj uty­
skiwanie, że zarobki nasze są  za n i­
skie wobec potrzeb przy dzisiejszych

naeh. Ale cóż z tego, gdyby n a w e t, 
nasze życzenia były zaspokojone. — 
W ślad za podwyżką poborów, sko­
czyłyby w  górę ceny. Dobrobytu nie 
bylibyśmy w  stanie zapewnić drogą 
podwyżki płac. Powszechną podwyż­
ką wartości rynkowej naszych płac 
możemy osiągnąć jedynie przez:

1) zwiększenie wydajności pracy,
2) obniżkę kosztów produkcji,
3) obniżkę cen jako funkcję wyni­

kającą z pierwszych dwóch warun­
ków.

Nie pomoże tu  żadne gadanie, ani 
jakikolwiek „program** ani nawet 
najgenialniejszy minister. Jeśli nie 
spełnimy tych trzech wymienionych 
warunków, to zawsze będziemy no­
sali w ytarte ubrania, wykoszlawione 
buty, a mieszkać nędznie.

Jakimi drogami mamy dążyć do 
spełnienia wspomnianych trzech wa­
runków, koniecznych dla uzyskania 
dobrobytu?

A więc przede wszystkim:
1) unowocześnienia urządzeń prze­

m ysłowych L j. mechanizacji i  ma. 
szynizacji;

2) wykorzystania w  pełni czasu 
przeznaczonego na pracę;

3) uaukową organizację pracy;
4) normalizację wyrobów przemy­

słowych.
Z wymienionych czterech zadań 

pierwszy w  naszych warunkafch jest 
jeszcze niemożliwy do spełnienia z 
powodu braku kapitałów, koniecz­
nych na sprowadzenie odpowiednich 
urządzeń ażeby zmechanizować nasz 
ftrzcruysł. Możemy natom iast spełnić 
trzy pozostałe. Pierwsze: wykonzy- 
Słanie w  pełni czasu przeznaczone­
go na pracę;, innym i słowy pracuj­
m y pełne 7 czy 8 godzin a  to  prze­
cież leży w  sferze naszej możliwości 
przy odrobinie dyscypliny i  poczu- 
c i u odpo wied ziałności. Rozważmy 
następne zagadnienie — organizacji 
prasy, tym bardziej, że łączy się ono 
z zapowiedzianym dekretem o niwo, 
rżeniu instytutów  naukowo-badaw­
czych przy M inisterstwie Przemysłu.

„Celem insfytutu jest — brzmi 
dekret — prowadzenie badań nauko­
wych w poszczególnych dziedzinach 
przemysłu oraz przystosowanśo zdo- 
Lyery naukowych do praktycznych 
wdaii przemysłu na terenie RP. —  
Stanowiska naukowe w  tych insty­
tutach mogą być obejmowane tylko

przez osoby posiadające kwalifikacje 
naukowo twórcze. Kadencja instytu­
tu trw a trzy la ta  i  rządzi się statu­
tem, wydanym przez Ministerstwo 
przemysłu w  porozumieniu z Mini­
sterstwem Oświaty. Jeśli połączymy 
ten dekret z okólnikiem o wynagra­
dzaniu za wynalazczość i  ulepszenie 
środków produkcji, to zrozumiemy, 
że wysiłki naszego Ministerstwa 
Pirzemysu zdążają nie tylko do udo­
skonaleń i  wynalazków, ale do ra­
cjonalizacji, opartej na naukowej or­
ganizacji pracy i uormalizacji, ma­
jącej na celu osiągnięcie maksimum 
skutków przy minimum nakładu.

Chodzi howuem o zastosowanie ob­
niżenia kosztów: a) administracji, 
b) produkcji, c) transportu, d) zwię­
kszenia rentowności przedsiębior. 
stwa, e) umożliwienia obniżki cen 
towarów, by w ten sposób konsek­
wentnie dać podwyżkę płac za pracę, 
a otrzymane zyski przeznaczyć na 
modernizację i ulepszenie produkcji, 
tym samym zwiększy się ono dzięki 
obniżce cen towarów przemysłowych, 
zwiększy konsumeja, no i produkcja.

Upowszechnienie racjonalizacji 
pracy pozwoli najskuteczniej wyko­
rzystać czas, skracając okres trwania 
produkcji. Wszelka produkcja w  in­
terpretacji racjouaiizacyjnej, winna 
być zorganizowana tak, by osiągnąć 
maksimum skutku przy minimum na­
kładu, innymi słowy, chodzi o zasto­
sowanie ekonomii: a) surowca czy 
półfabrykatu, b ) narzędzi, c) energii, 
d) czasu, e) pracy. W tym  celu meto, 
dy wytwórcze poszczególnych gałęzi 
przemysłu w inny być stale kontro­
lowane, badane i ulepszane. Ta kon­
trola może i  da  niechybnie pozytyw­
ne rezultaty, gdy każdy proces tech­
nologiczny, każdy tok produkcji bę­
dzie ulepszany przez fachowe powo­
łane do tego organy w naszym w y­
padku instytuty badawczo naukowe 
przy Ministerstwie Przemysłu.

Podstawą zorganizowanej produk­
cji jest normalizacja wytworów prze­
mysłowych, zdała ona już egzamin 
jako jedna z wypróbowanych metod 
na drodze do poprawy bytu. Produ­
kcja zresztą dzisiejsza w  świeci® o- 
piera się na  normalizacji wyrobów. 
Minęły czasy wytwórczości według 
indywidualnie w ybranych typów. — 
Dobre to jest i  wskazane dla przemy­
słu ludowego i  regionalnego, ale nie 
dla przemysłu wytwórczego maso- 

o. Jeszcze inaczej wyglądałaby
Warszawa, jakże inne byłoby 

tempo odbudowy jej, gdyby choćby

Sprawy marskie
Jak się dowiadujemy z wychodzą­

cego w  Bydgoszczy B iuletynu Infor­
macyjnego ruch statków w marcu 
wykazał znowu wzrost o 27%' w po­
rów naniu z lutym. Dotychczas do 
portów  w Gdyni i Gdańsku wpły­
w ały statki 9-ciu państw , a spośród 
nich najczęściej widziane są  okręty 
szwedzkie. Stalą komunikację tow a­
row ą utrzymują trzy linie transocea­
niczne, a pasażersko,towarową To­
warzystwo Pobfco-Brytyjskie.

Port gdyński ze względu na odbu­
dowę bywa od czasu do czasu zam­
knięty dla ruchu statków. Wtedy 
przybywające erłatłri są skierowywa­

tylko w  dzielnicach nowych, budo­
wanych tuż przed wojną, zastosowa­
no normalizacje przy budowie części 
składowych domów, a więc; drzwi, 
okien, podłóg, dźwigarów, wiązań 
dachowych, rynien, wyłazów itd. — 
Jak wielką colę ma w  produkcji nor­
malizacja i  organizacja pracy niech 
posłuży przykład, że np. samochód a . 
merykański, wybudowany seryjnie 
i  masowo kosztował około 60 praco- 
godzin, a u  nas w  Polsce przed woj­
ną koszt produkcji takiego samego 
samochodu w ynosił około 1600 pra- 
co-godzin.<Dlatogo rzadko kto w  Pol. 
sce mógł sobie pozwolić ua kupuo 
samochodu, a co piąty Amerykanin 
posiadał własne auto. Wreszcie dla­
tego samochody amerykańsk.e naogły 
konkurować z samochodami t/ircpe j. 
skimi, mimo że do kosztów własnych 
dochodziły jeszcze koszta transportu 
przez Atlantyk.

Kiedy przed miesiącem w krakow­
skim „Naprzodzie** poruszyłem spra­
wę podniesienia wydajności pracy i 
omówiłem kwestię obowiązkowego 
propagowania przynajmniej mini­
mum wiedzy technicznej dla każde­
go robotnika, gdyż inaczej nigdy nie 
sprostamy przemysłowi sąsiadów, 
spotkałem się z zarzutem. Że to jest 
lux in o rien t Ten sam zarzut spotkał 
mnie na zebraniu TUR krakowskiego 
co świadczy, że idea postępu i o r­
ganizacji pracy nie jest popularna 
wśród szerokich rzesz robotniczych. 
Zagadnienie naukowej organizacji 
p racy  winno stać się punktem wyj­
ściowym dla tych wszystkich robot­
ników zdolnych, któnzy, posiadając 
dużą wiedzę fachową, są predysty- 
nowani do kierow ania zakładami 
przemysłowymi.

Na zakończenie dodam: Wiemy z 
prac komisji Hoovera w  Stanach 
Zjednoczonych, że w ina i  odpowie­
dzialność za m arnotraw stw o w  prze­
myśle spadała w  75%' na kierow ni. , 
ctwo a dopiero w  25% na robotni­
ków.

Oczywista pierwszym krokiem w  
tym względzie jest wymaganie od 
kierownictwa fabryk obok uzdolnień 
fachowych także znajomości nauko­
wej organizacji pracy. Dzięki czemu 
w  praktyce każdy kierownik warszta­
tu zapozna się z zasadami ujawnie­
n ia  i  likwidacji m arnotrawstwa.

Na drodze do prospetity  wydajamy 
walkę m arnotraw stw u w  przemyśle 
i  walkę tę inusimy wygrać.

Inż. Henryk Kuroń.

ne do portu gdańskiego.
W arunki pracy w  portach  polskich 

zostały uregulowane przez podziele­
nie robotników  na trzy  grupy, a  to:

1) W łaściwych robotników poeto, 
w ych;

2) robotników zatrudnionych przy 
(odbudowie portów  i  ich urządzeń;

3) robotników zatrudnionych przy 
eksploatacji portów  ii drobniejszych 
remontach.

Cyfry i  komunikaty Morskiego 
Biuletynu Informacyjnego świadczą, 
że z każdym dniem polskie porty o- 
Łwierają coraz szerzej nasze „okno 
na świat", (zł)

Nowe transporty UNRRA 
Gdańsk (SAP). Do Gdyni — po raz 

pierw szy po wojnie — w płynął sta­
tek „Stalowa W ola“. Statek ten  na. 
leży do linii żeglugowych Gdynia— 
Ameryka. Tonaż jego w ynosi prze­
szło 3 tya. ton. Statek „Stalowa Wo. 
la“ przywiózł do Polski ładunek 
drohnicy UNRRA.

Angielski statek „Ocean Stranger“ 
przywiózł do po rtu  gdyńskiego w 
ram ach dostaw  UNRRA nowy trans 
port samochodów, motocykli i  trak- 
torów. Na statku znajdowało się U l 
samochodów, 102 p rz) czepki, 9 trak- 

[ torów i  6 skrzyń z motocyklami.
Ostatnio zaczęły przychodzić do 

Gdańska mniejsze transporty z Da. 
nii w  ram ach dostaw  LNRRA. Trans 
porty  te obsługują 3 statki duńskie: 
„Maimdail**, „Sonderjilland" i  „Fal- 
ken“ oraz szwedzki statek „Baba 
nu“ . Statki te przybyw ają mniej 
więcej 3 razy w  tygodniu.

Konkurs na Kościuszkowski 
medal Pamiątkowy

Główny Komitet Kościuszkowski ł 
Towarzystwo Numizmatyczne w  Kra 
kowie celem uczczenia 200 rocznicy 
urodzin Tadeusza Kościuszki rozpi­
suje niniejszym

KONKURS
NA PROJEKT MEDALU 

PAMIĄTKOWEGO 
na następujących w arunkach:

1) Model musi posiadać na stronie 
głównej portre t z napisem „Tadeusz 
Kościuszko 1746—1946, a  na odwro­
cie dowolną kompozycję, możliwie 
pozostającą w  związku z Krakowem, 
oraz napis „Główny Komitet Kościu­
szkowski — Towarzystwo Numizma­
tyczne w Krakowie**.

2) Model musi być wykonany w 
gipsie. Przewidziana średfcica ory. 
ginału 6 cm.

3) Projekty należy nadsyłać do 15 
maja b. r . włącznie do Muzeum Na­
rodowego w  Krakowie, ul. Piłsud- 
trzony w  godło, a w  osobnej koper. 
skiego 12. Projekt w inien być zaopa- 
cie z tym samym godłem należy po­
dać nazwisko i  adres autora p ro ­
jektu.

4) Wyznacza się dw ie nagrody: 
I  w  wysokości 5.000 zł. H  w  wyso­
kości 3.000 zł. Prace nagrodzone sta. 
ją  się w łasnością rozpisujących kon­
kurs.

Poszukiwania grobów 
żołnierzy amerykańskich

W arszawa (SAP). Na prośbę ame­
rykańskich władz. Ministerstwo Ad. 
m inistracji Publicznej zwraca się do 
społeczeństwa z apelem o pomoc w 
poszukiwaniu grobów  żołnierzy 
amerykańskich, pochowanych na ob­
szarach Polski.

Poniew aż na wyniki poszukiwań 
oczekują w  Ameryce z niepokojem 
rodziny poległych, Ministerstwo Ad­
m inistracji Publicznej prosi o jajc. 
najrycfhlejsze podaw anie wszelkich 
uzyskanych w  tej spraw ie wiadomo 
ści bezpośrednio M inisterstwu (War 
szaw a 12, ul. Rakowicka 4, pokój 134) 
lub też Urzędom Wojewódzkim, 
bądź Starostwom.

Zgłoszenia powinny podawać do­
kładne miejsce grobu oraz — w  m ia­
rę  możności — nazwiska żołnierzy 
i  wszelkie dane inne, jakie dadzą się 
ustalić.

K rasow skie  O d g ło s y

P rzed  hanem
Jest dzień powszedni Godzina 10 ra ­

na. Staję w ogonku przed kinem i 
trzymam w ręku »Talon ulgowy do 
naayoie jednego biletu ulgowego do 
kinoteatru podległego Okręgowemu 
ZWttjzkawi K in w Krakowie®. Bez 
ptamętki zakładu pracy — nie ważny...

Mój mi pieczątkę amiejsca pracy*. 
Jest więc przepisowy, »uprawala<. 
Jaka kara) obywatel demokratyczne­
go państwa, w którym są swszyacy 
równi przed prawem*, staję na wla- 
tetwynz miejscu, po ostatniej osobie, 
w deść długim ogonku i zaczynam 
aiezptiwie czekać. Przedemn^ atol 
5U - ;w osób. Więc godzina eonajmnief 
upłynie. mm dostanę upragniony bL 
tcl. Wyjmuję pismo nlerackłe i iisilu. 
te ;" -  m.cć wiersz wybitnego twórcy 
now . icsiicj poeaji Juliana Przybosia. 
Id: . .-..esztą jak po gnidzie. Nie wiem

z czego to wynika, ale po godzinie u- 
porczywej pracy umysłowej, nie udaje 
mi się zrobić prawie żadnych postę­
pów.

Pozostawiając rozstrzygnięcie całej 
sprawy nowoczesnej krytyce literac­
kiej, rezerwuję swoje miejsce w ogon­
ku i zbliżam się na chwilę do kasy, 
aby stwierdzić, dlaczego ogonek w cią­
gu godziny nie posunął się ani o krok.

Czyzby kasa  by ła  zam k n ię ta  
ta m  nieśm iało ,

Pa««dkn. Kasa 
l®8* otwarta, laez oblęga ją tłum... ł 0Ł. 
merzy wezelkiego autoramentu Zaleli 
tu  miejsce odepchnąwszy smarnych* 

PrzJ®Woitą odległość od

P*-081® * życiowa. 
Żołnierze, juko wuprzywilejowani o- 
bywatele* demokratycznej Rzeczypo­
spolitej, zakupują znaczne ilości bile­
tów, i na  dwa kroki od kasy sprzedają 
je  nalyctawaM zasobniejszym cywilom 
których kasa osobista wuprawnia* do 
zaoszezędeenia sobie 3-godzinnego wy. 
ceeki wania w kolejce.

Będąc obecnie właśnie już tylko 
wnędziiym cywilem* odchodzę bezrad­
nie od kasy i wracam na swoje miej­
sce, które tymczasem kwestionuje ja ­
kiś krowoderski zuch. Po dostarczeniu 
wystarczających dowodów, że miejsce 
jest moje, zostaję z powrotem 66-tym 
od kasy.

Zapytuję nieśmiało sąsiada, czy doj. 
dzietny dziś do kasy? Kto wie — od­
powiada smętnie zagadnięty. Wczoraj 
tylko dziesięciu pierwszych dostało się 
do kina, bo wszystkie ulgowe bilety 
»rozebrali« żołnierze.

Nie będąc przygotowany na  wielo­
godzinne i  może darem ne wyczekiwa­
nie, wkładam Przybosia do kieszeni 1 
ndaję się w  stronę domu. Dziś już 
kinie nie będę...

Spotykam po drodze bardzo przy­
stępnie wyglądającego podchorążego, 
przedstawiam się jako m ajor wglębo- 
kiej* rezerwy (starszeństwo jeszcze 
z dwudziestych lat!) i  wszczynam ‘ 
formacyjną rozmowę.

Dowiaduję się więc przede Wszyst­
kim, ze nie m a i  nie byjó nigdy żad-

cywilnych, któreby nadawały obywa, 
telom-żolnierzom praw a większe, niż 
obywatelom-cywilom, zwłaszcza w ko. 
lejce do kinowej kasy.

Rozumiem już teraz wszystko To 
me bohaterzy spod Warszawy, Leni­
na i Berlina oWęgają kasy kinotea. 
trów  i  bezlitośnie gnębią cywilów. To 
tylko warszawskie andrusy, lwowskie 
batiary i  krowoderskie cwaniaki, któ­
rzy przelewają krew  conajwyiej w 
ustronnych knajpach.

Nadużywają m unduru żoteieren 
Czy n ie  m omaby było inacaej załatwić 
sprawę .uprzywilejowania „awet p S y  
kinowej kasie, inwalidów i choćby 

żohlierzy. Posiadających
° , pewne uprawnienia, w  taki 

>  n,e naruszać porządku i
^ k iy c h  uprawnień »m arnych^wi- 

■ycznej k o g |«

WI ydjjjnierzjZnr-r^i*
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Program uraczysiotci l-majtwych  
w Krakowie

30 kwietnia w przeddzień dnia świę­
ta  robotniczego orkiestry robotnicze 
odegrają capstrzyk w śródmieściu i 
na wszystkich przedmieściach Krako­
wa. W śródmieściu grać będzie orkie­
stra  kolejarzy, pozostałe zaś orkiestry 
objadą przedmieścia na samochodach.

Dzień 1-szy Maja otworzy pobudka 
orkiestr o godz. b.tej rano.

O godz. 9-tej nastąpi zbiórka uczest­
ników uroczystości. Uczestnicy zbiera, 
ją się przy swoich Związkach Zawo­
dowych według poniższego planu.

Zw. Zaw. Użyt. Publicznej i Dróg 
Kołowych — PI. Wszystkich Świętych.

Zw. Zaw. Metalowców — Hala Tar. 
gowa — AL Daszyńskiego.

Zw. Zaw. Kolejarzy — ul. W arszaw, 
ska 17.

Zw. Zaw. Pocztowców — Andrzeja 
Potockiego pod pocztą.

Zw. Zaw. Służby Zdrowia — ul. Ko­
pernika pod szpitalem św. Łazarza.

Zw. Zaw. I. II. Inst. Ubezp. Spolecz, 
nych — ul. Batorego.

Zw. Zaw. Prac. Państwowych — 
Basztowa.

Zw. Zaw. Prac. Skarbowych — uL 
Skarbowa.

Zw. Zaw. Prac. Sądowych — pod 
Sądem Apelacyjnych.

Zw. Zaw. Prac. Chemicznych — ul. 
Dietla, łączą się róg uL Starowiślnej 
pod bud. PKO.

Zw. Zaw. Prac. Skórzanych — pL 
Groble.

Zw. Zaw. Transportowców — ul. 
Zamenhofa.

Zw. Zaw. Instytucyj Społecznych — 
pL Szczepański pod domem Kultury 
i Sztuki.

Plastycy, Literaci, Dziennikarze, Ar­
tyści — Teatr Słowackiego.

Zw. Zaw. Prac. Odzieżowych i  Tek­
stylnych — ul. Tomasza.

Z w. Zaw. Spółdzielców — ul. Toma, 
sza.

Zw. Zaw. Poligraficzny — Piłsud­
skiego _pod Drukarnią Narodową.

Zw. Zaw. Umysłowych-uL Gołębia.
Zw. Zaw. Tramwajarzy — Dajwór.
Zw. Zaw. Naftowców — Oleandry.
Zw. Zaw. Drzewni i  Budowlani — 

pL Ducha.
Zw. Zaw. Dozoęców Dom. i Służby 

Domowe], Fryzjerzy, Hotelarze, Ga- 
stromiczo. — plac Matejki.

Zw. Zaw. Filmowców — ul. Smo­
leńsk.

Zw. Zaw. Nauczyc. Polskiego -  pod 
Uniwersytetem Jagiellońskim.

Młodzież akademicka wszystkich 
wyższych uczelni Krakowa zbierze się 
na Alei Słowackiego przed gmachem 
Akademii Górniczej, młodzież szkół 
średnich ma punkt zborny na Małym 
Rynko.

Zebrani na punktach zbornych prze­
maszerują następnie na Rynek Głów, 
ny, gdzie o godz. 9-tej rozpocznie się 
manifestacyjny wiec. Zagai przedsta­
wiciel Okr. Komisji Związków Zawo. 
dowych, poczym przemawiać będą 
przedstawiciele PPS. PPR oraz przed­
stawiciel młodzieży.

Po zakończeniu wiecn nastąpi tra ­
dycyjny pochód szlakiem: ulice — 
Grodzka, Franciszkańska, Straszew­
skiego, Podwale. Dunajewskiego (1-go 
Maja), Basztowa, Potockiego Gertrudy 
i napowrót Grodzką do Rynku Głów­
nego po stronic płyty Mickiewicza, 
gdzie nastąpi rozwiązanie pochodu.

Pochód otworzy sekcia motorzystów 
RKS »Związkowiec«. Za orkiestrami 
pomaszerują 3 poczty sztandarowe 
partii robotniczych i OKZZ, dalej ak­
tyw partyjny, organizacje młodzieżo­
we OMTUR i ZWM, kolumna młodzie­
ży akademickiej, młodzież szkół śred. 
nich i Związki Zawodowe ze swoimi 
sztandarami i orkiestrami. Porządek 
ustawienia pochodu poda przez słośni- 
ki Komendant Straży Porządkowej 
tow. kpt. Słysz.

Na stopniach Uniwersytetu przyj­
mować będą pochód 12 przedstawicie­
li partii politycznych, władz woje­
wódzkich, OKŻZ, Wojska Polskiego o­

4L.
N i k o m u  n i e  w o l n o  u c h y l a ć  s i ę  o d  s u b s k r y p c j i  P r e m i o w e j  P o ż y c z k i  O d b u d o w y  K r a j a ł

raz  przedstawiciel Armii Czerwone].
Szatą zewnętrzną pochodu zajął się 

komitet plastyków PPS wespół z ko. 
mitetem plastyków PPR.

Miejska Rada Narodowa zbierze się 
w dniu 1 m aja na nadzwyczajne po­
siedzenie, po czym nastąpi uroczystość 
zmiany nazwy ulicy Dunajewskiego 
na ulicę Pierwszego Maja połączona z 
wmurowaniem laoiicy pamiątkowej. 
W godzinach popołudniowych odbęuą 
się wielkie igrzyska sportowe wszyst­
kich rodzajów sportu, o których do. 
nosiliśmy wczoraj. W  ramach tych i- 
grzy&k, jak dowiadujemy się, będą 
również miały miejsce wyścigi moto­
cyklistów RKS »Związkowiec«.

Po południu OMTUR organizuje w 
parku Jordanu festyn ludowy dla 
wszystkich z atrakcjami.

We wszystkich Związkach Zawo. 
dowych i komitetach partyjnych trwa­
ją  ożywione przygotowania do jak 
najświetniejszego w m iarę naszych 
skromnych powojennych możliwości, 
uczczenia święta ludu pracującego, 
święta zwycięstwa nad laszyzmem i 
reakcją, święta pokojowego wysiłku 
mas pracujących zmierzającego do za­
gojenia ran, jakie sprawiła nam woj. 
na i wzmocnienia nowej, lepszej Pol­
ski. Polski sprawiedliwości społecznej. 
Chlubą każdego robotnika, każdego 
człowieka pracy jest ta .wielka uro­
czystość i każdy chce jak najbardziej 
przyczynić się do stworzenia dla niej

Kronika partyjna

l  okólnika
) Komitety dzielnicowe chcące i 

zorganizować półkolonię dla dzieci 
zgłoszą się do R. T. P. D., Kraków, 
ul. Podzamcze 10 parter.

R. T. P. D. utworzyło przedszkole 
przy ul Podzamcze 10, dla dzieci to­
warzyszy mieszkających w  śródmie­
ściu; zgłoszenia w  R. T. P. D. od 8-eJ 
do 5-tej popołudniu.

3) W ramach święta 1 maja odbę­
dzie się w  dniu 30 kwietnia b. r. o 
godz. 5-tej popołudniu odczyt wice, 
prezydenta K. R. N. tow. Szwalhego 
Stanisława w  sali Stał ego Teatru w 
Krakowie. Bliższe szczegóły będą po­
dane afiszami.

5) W dniu 26. IV. 1946 r. odbędzie 
się zebranie pełnego aktywu P. P. S. 
o godz. 16-tej wieczorem w  Domu 
Górników. Obecność pełnych zarzą­
dów Komitetów, wszystkich człon­
ków Rad Zakładowych i Komendan­
tów  Milicji bezwzględnie konieczna.

Zarządy Komitetów z uwagi na 
ważność spraw  dopilnują dokładnie 
obeoności.

7) Tragiczna sytuacja bezpieczeń­
stwa w  Polsce zmusiła Rząd do zor­
ganizowania Ochotniczej Rezerwy 
Milicji Obywatelskiej z robotników 
i chłopów demokratów. Rezerwa ta 
ma za zadanie zastępowanie w  służ, 
bie Milicji, gdy tow. udaje się w  te­
ren i  wzmacnianie mieiscowej M. O. 
w  razie potrzeby.

Zamachy reakcji na działaczy de. 
raokratycznych Partii, napady na pre­
legentów partyjnych wyjeżdżających 
na wsieś i  mordowanie ich, powta­
rzają się. Ten stan musi być złama­
ny przy użyciu wszystkich sił, któ­
rymi dysponuje Państwo i społeczeń­
stwo. W tym stanie rzeczy Partia 
w  imię obrony zagrożonych intere­
sów klasy robotniczej postawiła so­
bie za zadanie wyszkolenie i  uzbro. 
jenie robotników 1 zorganizowanie 
ich w  formie ochotniczej rezerwy 
M. O. To będzie najlepsza forma sa­
moobrony. Wszystkie Komitety dziel, 
nicowe i  fabryczne sporządzą spisy 
towarzyszy, którzy w  akcji wezmą 
udział (konieczna 1/3 załogi męs­
kiej) i  przedłożą je w  term inie do 
28. IV. 1946 r. w  Miejskiej Komen­
dzie M. O. Komenda Miasta Rezerwy 
M O. Batorego 16, I  p. na ręce tow.

najokazalszej oprawy, do nadania 
spontanicznej manifestacji imponują­
cego wyglądu.

Drugie to zaledwie po łuszczącej 
wojnie święto 1. Maja będzie manife­
stacją siły i jedności klasy robotniczej, 
prężności mas pracujących.

rracuwuzcy umysłowi
W ŚW l^U 1 -gU  1 d-gU  LDujd

W związku z przypadającymi 2.ma 
Świętami Państwowymi — zarząuza 
Związek Zawodowy Pracowników 
Umysłowych w Krakowie zbiórkę 
wszystkich swoich członków, celem 
wzięcia udziału w  manifestacji, i tak:

1) Środa 1-go Maja zbiórka o go­
dzinie 9 rano przy ul. Gołębiej na­
rożnik ulicy Wiślnej, skąd gremial­
nie udadzą się wraz z innymi Zwią­
zkami na miejsce ogólnej zbiórki.

2) Piątek 3-go Maja zbiórka o go. 
dżinie 9 rano przy ul. Gołębiej na­
rożnik ulicy Wiślnej, poczym wzięcie 
udziału w pochodzie manifestacyj­
nym.

Apeluje się do członków o jak naj­
liczniejszy udział w  powyższym.

Komunikat RTPD
Zawiadamiamy, że dnia 26. IV. — 

w piątek o godz. 3 po poł. mają się 
zgłosić dzieci od la t 7—14, celem 
przygotowania do uroczystości 1-szo 
Majowych, przy ul. Podzamcze 10.

kpt. Słyszą. Należy dobrać najlepszy 
moralnie i wojskowo element i sta­
rać się, by podoficerowie i oficero­
wie wzięli udział obowiązkowo.

Umundurowanie OMTUR
Komitet Centralny OMTUR War. 

szawa, Mokotowska 3, posiada na 
składzie:

Koszule organizacyjne z kraw ata­
mi dla członków OMTUR w cenie 
115 zł.

Szturmówki organizacyjne w  ce. 
nie 50 zł. szt.

Towarzysze wydelegowani po za­
kup szturmówek i koszul w inni mleć 
■nownżnlenie 1 zapotrzebowanie Ko­

ła, czy Komitetu OMTUR. Dla unik­
nięcia zbędnych przejazdów należy 
o ile możności organizować zakup 
nrzez Komitety Powiatowe, czy Wo. 
jewódzkte.

Odsłonięcie sztandaru 
partyjnego w Olkuszu

W niedzielę, 28 bin. w sali Domu 
Robotniczego w  Olkuszu odbędzie się 
uroczystość odsłonięcia sztandaru 
powiatowego komitetu PPS. W pro­
gramie uroczystości przewidziane są 
przemówienia, deklamacje i koncert 
orkiestry fabr. „Olkusz1*. (K)

Centralne szkoły OMTUR
Warszawa (SAP). W okresie wio­

sennym i letnim uruchomione będą 
następujące ku rsy : Aktywistów od 
9. V. do 2. VI. r . b. — świetlicowy 
w  Korzęcinie od 9. VI. do 2. VI. r . b. 
i Instruktorski w  Warszawie od 15. 
VII. do 15. IX. 46.

Na kursy należy przyjeżdżać na 
dzień przed ich rozpoczęciem za spe­
cjalnym skierowaniem wydanym 
przez Komitety Wojewódzkie.

Delegowani na kursy aktywistów 
i św ietlicowe muszą posiadać w y. 
kształcenie 7 klas szkoły powszech­
nej, a na kurs instruktorów  — małą 
maturę.

BIBLIOTEKA SOCJALISTYCZNA 
CZYTELNIA CZASOPISM 

otwarta codziennie od godz. 13—18 
Kraków, PI. Szczepański 9.

Sztandar OKZZ
Obok sztandarów p jn y jn y ch  me. 

siony będzie na czele pochodu 1-szo 
Majowego sztandar Okręgowej Ko. 
misji Związków Zawodowych, uiun. 
dc-wauy z inicjatywy wszystkich 
Związków juko symbol osiągnięć ru­
chu zawodowego i jeg > siły.’

W dnia  «'ś kwietniu o godz. 10-ej 
■/.’ sali Starego Teatru nastąpi uro­
czyste odsłonięcie sztandaru. Zagai 
przedstawiciel KCZZ, puczem imię- 
ajent uiiZZ wygłosi referat Iow. Ma­
rek. Przemawiać będą przedstawi, 
cieie władz wojewódzk‘ch, partii po­
litycznych, prezydent miasta tow. 
Wolas oraz szereg przedstawicieli 
Związków Zawodowych z miasta i 
województwa. Uroczystość uzupełni 
część artystyczna.

Odsłonięcie sztandaru OKZZ sta­
nowi okazję do dokonania bilansu 
dotychczasowych osiągnięć Ruchu 
Zawodowego w województwie kra­
kowskim. Szkarłatny sztandar no­
szący znamiona młota, kłosa i pióra 
będzie odtąd bojowym znamieniem 
wszystkich ludzi pracy w  ich dal­
szej' działalności, (r)

Dom wypoczynkowy Zjedn. 
Frzcin. Cukierniczego w Rabce

W Rabce odbyło się uroczyste o- 
tw arcie Domu Wypoczynkowego pr,. 
cowników Okręgu Południowo 
Wschodniego Zjednoczenia Przemy­
słu Cukierniczego. Dom ten, przęśli 
czuie położony na lesistym stoku 
górskim, estetycznie i celowo urzą 
dizony, przeznaczony jest na miejsce 
odpoczynku dla dzieci robotniczych 
fabryk zjeunoczenia.

Już z dniem 1 maja do rabczań. 
skiego Domu Wypoczynkowego przy 
będzie pierwsza partia  matek i dzieci 
robotniczych z krakowskich zakła­
dów Sucharda. Wysiłek władz kra 
kowskiego Zjednoczenia, które z na­
kładem dużych kosztów wyreuionto 
wały i wyposażyły dom w  Rabce, 
zasługuje niewątpliwie na  uznanie 
i naśladownictwo.

Na uroczystość otwarcia przybył 
wiceminister aprowizacji i handlu 
ob. Nowiński, oraz dyrektor Zarządu 
Głównego Przemysłu Spożywczego 
Gkulicz. W imieniu dyrekcji Zjeduu 
czcnia w itał zaproszonych gości ob. 
Kierycżyński.

jubileusz miasta Bydgoszczy
Bydgoszcz (PAP) Dnia 19 -kwiel 

nia 1946 r .  — w’ 600-leeie .-jadania 
miastu Bydgoszczy praw  miejskicl’ 
przez Kazimierza Wielkiego, rozpo 
częły się w  stolicy Pomorza urocz> 
stości jubileuszowe, które trw ać bę 
dą do 1 września.

Ponieważ otwarcie uroczystości 
przypadło na Wielki Piątek, Komi­
te t organizacyjny jubileuszu posta­
nowił nadać obchodowi skromne ra ­
my.

O godz. 12 w  południe z zabytko­
wej wieży kościoła Klarysek za- 
brzmiał nowy hejnał miasta Bydgo­
szczy, kompozycji Konrada Paubiń. 
skiego. O godz. 18.10 przewodniczą­
cy komitetu organizacyjnego, prezy­
dent miasta ob. Józef Twardzicki 
w przemówieniu radiowym  tranami, 
towanym przez wszystkie rozgłośnie 
polskie( zobrazował rolę Bydgoszczy 
w  dziejach Polski, oraz zamierzenia 
m iasta w  roku jubileuszowym.

Bohaterska walka chłopa 
z bandytami

(m) W nocy z niedzieli na ponie­
działek w  Radziszowie trzej bandyci 
korzystając z osłony ciemności usiło. 
wali w targnąć do domu Pająka Pa­
wła. Zażądali otw orzenia drzwi, •  
gdy Pająk nie posłuchał wezwania; 
otworzyli ogień z broni maszynowej 
w  okna domostwa. Pociski uszkodzi­
ły meble n ie  ran iąc na szczęście nL.' 
kogo. Po nieudałej próbie sforsowa­
nia wejścia wyłamali bandyci okno. 
Spotkali się jednak z odważną obro­
ną ze strony syna Pająka uzbrojone, 
go w  siekierę. Zadał on jednenra z 
bandytów  kilka ciosów siekierą w 
plecy. Niepowodzenie i  alarm  domo­
wników spłoszyły bandytów i  zmu­
siły do ucieczki.

Miejscowy posterunek M. O. podjął 
pościg i  energiczne dochodzenia.
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Nasz handel zagraniczny w  1946 r.
Poprawa sytuacji transportowo-ko. 

munikacyjnej, której stan w jesieni uh. 
roku zagrażał gospodarce narodowej 
Polski wpłynęła w znacznej mierze i 
na stosunki zewlnętrzno-gospodarcze 
naszego kraju. Zwiększyły się obroty 
towarowe. Przemysł pozbył się obawy 
o straty z powodu zaginięcia przesy. 
lek. To wpłynęło również na zwięk­
szenie ilości eksportowanych towarów 
i; na ruch statków na  wybrzeżu.

Wobec wygaśnięcia starych umów 
handlowych i konieczności zawarcia 
nowych przeprowadzono pertraktacje, 
k tóre  doprowadziły do pozytywnych 
wyników. Jako pierwszą umowę za­
warto układ handlowy z Jugosławią 
(Federacyjną Ludową Republiką Ju. 
gosławii) dnia 1 stycznia 1946. Umowa 
ta przewiduje wzajemne dostawy to­
warów w ściśle określonych ilościach. 
Polska dostarczy węgiel, koks, wyro­
by żelazne, niektóre produkty che. 
nńczne. Jugosławia dostarczy koncen­
traty rud  cynkowych, ołowianych i 
chromowych, bauksyt (do wyrobu a- 
luminium), ekstrakty garbarskie oraz 
tytoń. Umowa przewiduje także moż. 
liwość prywatnych transakcji kompen­
sacyjnych (wymienionych), za zgodą 
odpowiednich władz obu krajów. Ce­
ny towarów zostały określone w dola, 
rach USA jako walucie rozrachunko­
wej. Umowa została zaw arta na I-sze 
półrocze 1946. Ewentualne saldo po. 
zostające po upływie tego okresu zo­
stanie wyrównane przez dostarczenie 
towarów aż do zrównoważenia obro­
tów. Jest to więc czysto kompensa. 
cyjna umowa hamdl. Celem uispra. 
w nienia wzajemnej wymiany towa­

rowej oraz dla nadzoru układu o płat, 
nościach ustanowiono komisję mie­
wana. Przesyłki kieruje się bądź to 
Banzytem przez Węgry i  Czechosło­
wację przy użyciu taboru jugosło­
wiańskiego, bądź to drogą morską 
przy użyciu wagonów PKP dla dosta­
wy do polskich portów i odbioru z 
tych portów. Prócz tego wchodzi w 
rachubę droga kolejowo-rzeczna. 

ROKOWANIA Z RUMUNIĄ, 
WĘGRAMI I  AUSTRIĄ  

Z tymi krajam i przeprowadzono ro . 
kowania w celu realizacji zawartych 
Uprzednio umów handlowych, względ­
nie dla przygotowania nowych ukła­
dów. Osiągnięto porozumienie w wy. 
niku którego Polska otrzyma z Rumu­
nii 35.000 ton ropy naftowej i 20.000 
ton oleju gazowego, a z Węgier 40.000 
ton ropy naftowej i  30.000 ton oleju 
gazowego. To poprawi naszą sytuację 
w paliwach płynnych i  pozwoli na 
lepsze wyzyskanie zdolności przetwór­
czej naszych rafinerii. Prócz tego z 
Rumunii otrzymamy 10.000 m» kopaK 
lilaków oraz rudę manganową. Trud­
ności transportowe pokonano dzięki 
interwencji władz radzieckich oraz u. 
regulowania tranzytu przez Czech o. 
slowację. Rumunia wypożyczyła nam 
200 cystern. Dla dostaw z Węgier zlo.
żony został specjalny pociąg z 70 cy­
stern, który kursuje wahadłowo. Na 
Węgrzech prowadzono rozmowy w 
celu przygotowania szerszej umowy 
na 1946. Zakontraktowano dostawę 
do Polski banksytu w ilości 5.260 ton. 

UMOW A Z ZSRR 
Dnia 1 marca b. r. wyjechała do 

Moskwy delegacja handlowa pod 
przewodnictwem ministra dr. Jęary- 
cbowskiego w celu zawarcia trzeciej 
łanowy handlowej ze Związkiem Ra. 
<£ieckim. W wyniku długotrwałych 
negocjacji zawarto umowę określają­
cą wysokość wzajemnych dostaw na 
okres od l.go  kwietnia 1946 do 1-go 
kwietnia 1947 na sumę 196 milionów 
dolarów z każdej strony. Jest to kwota 
większa, aniżeli wynosiła wartość wy­
wozu z Polski w r. 1938 do wszystkich 
krajów europejskich.

UMOW Y Z  BUŁGARIĄ, CZECHO. 
SŁOWACJĄ I  SZWAJCARIĄ  
Prócz wyżej przytoczonych umów

zostały zawarte układy z Bułgarią o. 
raz kolejowa z Czechosłowacja jako 
.przygotowanie do umowy handlowej.

Sprawa transytu kolejowego przez 
Czechosłowację ma dla nas szczegól­
ne znaczenie, podobnie jak  udział w 
żegludze na Odrze i uzyskanie strefy 
wolnocłowej w Szczecinie dla Cze. 
chów. W dniu 1 kwietnia wszedł w ży­
cie układ o wymianie towarowej ze 
Szwajcarią, w  zamian za węgiel ma. 
my otrzymać artykuły przemysłu ma­
szynowego, elektrycznego, chemiczne, 
go i  t  p.

W przygotowaniu są  umowy z Wło­
chami i inne,

SPRAWY OGÓLNE
Ustalenie program u naszego ekspor. 

tu w 1946 r. było jednym z najważ­
niejszych zagadnień w dziedzinie han . 
dlu zagranicznego. Najważniejszymi 
artykułami wywozowymi są węgieł i 
koks, których wywóz stanowi 69 proc, 
całego eksportu. Plan eksportu węgla 
i koksu został ustalony na 215 milio­
nów ton. Z tego pa zobowiązania u . 
mowne z początkiem b. r .  wypadało 
17.238 tys. ton. Na nowe układy w  b. r. 
pozostało więc około 425 milj. ton. 
Z początkiem stycznia zobowiązania 
w stosunku do całości wywozu wyno­

W jakich gałęziach przemysłu
przewyższyliśmy produkcję przedwojenną?

Próby dokonane z elektrobetonem 
na wolnym powietrzu wykazały 
jego wyższość jako izolatora od por­
celany. Dążenie nowoczesnego bu ­
downictwa polega na  ograniczeniu 
stosowania izolowanych drutów 
elektrycznych i  zastąpienia ich  na­
gimi przewodnikami zatopionymi w 
masie izolacyjnej, tworzącej całość 
z materiałem użytym do budowy mu­
rów, podłóg ozy stropów. Elektrobe­
ton umożliwia w znacznym stopniu 
osiągnięcie tego dążenia. Poza tym 
płyty z elektrobetonu użyte być mo­
gą jako izolacja podłóg pod tablica­
mi rozdzielczymi, do wykonania sza. 
fek sygnalizacyjnych i skrzynek po­
łączeń kablowych. Nieocenione usłu­
gi oddaje elektrobeton przy instala­
cjach eleitrycznych i  w nętrz miesz­
kalnych.

Poza walorami technicznymi elek­
trobeton jest materiałem tanim. We­
dług obliczeń Państw. Zakł. Bada­
nia Mat. w  Szwajcarii koszt produk­
cji izolatorów z elektrobetonu jest 
100%' tańszy od produkcji izolato­
rów z porcelany.

Na podstawie danych siatystycz- J 
mych ogłoszonych za styczeń b. r. 
stw ierdzić można, że w 14 gałęziach 
pirodukcji przemysłowej przewyższy­
liśmy wytwórczość przedwojenną. Są 
to: 1) przemysł energetyczny, który 
wytworzył przeciętnie miesięcznie 
w 1937—38 przeszło 144 milionów 
KWh. 2) Przemysł węglowy z mie­
sięczną produkcją w  1937—38 r. 
3475.01)0 ton i w styczniu 1946 r. 
3,600.000 ton. 3) Rąodukcja koksu z 
194.016 ton miesięcznie w  1937—38 
a 208,886 ton w  stycz. 1946. 4) Bry­
kiety 1454 ton mieś, w  1937—38 a 
30,944 ton w  stycz. 1946 r. 5) Surów­
ka martinowska i  odlewnicza z 
51,242 ton  mieś, w  1937—38 r. a 
51,806 ton w  stycz. 1946 r. 6) Szyny 
normalno-torowe z 9,505 ton mieś, 
w 1937—38 i 9,719 ton w stycz. 1946 
r. 7) Wyroby kute i  prasowane z 
produkcją mieś. 2,350 ton w  1937—38 
i 4883 ton w  stycz. 1946. 8) Blacha 
cynkowa — 1487 ton mieś, w  1937— 
1938 i  1856 ton w  stycz. 1946 r. — 
9) Parowozy z wytwórczością mie­
sięczną 2,3 sztuk w  1937—38 i  14 szt. 
w styczniu 1946. 10) Wagony kole­
jowe w  1937—38 mieś. 33,2 szt. a 100 
sztuk w  stycz. 1946. 11) Saletrzak
(nawóz sztuczny) 1333 ton mieś, w
1937—38 i 3757 ton w  stycz. 1946. 12)
Azotniak — 6660 ton mieś, w 1937—
1938 i 7358 ton w  stycz. 1946. 13)
Tlen 273,000 mA miesięcznie w  1937—
1938 a 292.000 ms w  styczniu 1946.
14) Szkło taftowe 2.375 ton mieś, w
1937—38 i 3645 ton w  stycz. 1946 r.

Oczywiście jest jeszcze ogromna 
ilość działów przemysłu, w  których 
nie dorównaliśmy wytwórczości 
przedwojennej. Ale przytoczone wy. 
zej cyfry  są  doskonałym wstępem
do dalszych osiągnięć.

BETON ZAMIAST PORCELANY 
Jak wiadomo beton nie jest izola­

torem, a naw et w pewnych w arun­
kach uchodzi za slaby przewodnik 
elektryczny. Zastosowanie betonu w 
przemyśle jest bardzo szerokie i  róż 
norodne. Od szeregu la t prowadzo­
ne były badania nad  stworzeniem z 
betonu izolatora elektryczności. Do­
piero niedawno jednemu z inżynie­
ró w  francuskich udało się pirzez do­
danie pewnych domieszek i  podanie 
zwykłego betonu specjalnym proce­
som. cieplnym — otrzymać nowy ro ­
dzaj betonu, który jest izolatorem 
wysokiej jakości. Otrzymał on na­
zwę elektrobetonu. Cechy nowego 
m ateriału są  następujące: odporność 
na wpływy atmosferyczne, niewra- 
źliwość na ogień, łatwość formowa­
nia w  dowolne kształty, możność 
zbrojenia w  wypadkach gdy m ateriał 
pracować m a na  rozciąganie i  zgina­
nie.

siły: wobec ZS.iR 35 proc., Szwecji 
27 proc., Norwegii 3 proc., Danii 2,3 
proc., Jugosławii 1,5 proc. Trudności 
w wykonywaniu planu wywozu mogą 
powstać ze względu na nieznaczną 
zdolność przeładunkową naszych por. 
tów morskich. Trudności uwidoczniły 
się także np. gdy powstała koniecz­
ność równoczesnego magazynowania 
surowców włókienniczych, które na. 
deszły z ZSRR i od UNRRA. W związ­
ku z tym poczyniono starania o prze, 
jęcie od wojska prowizorycznych po­
mieszczeń składowych w Łodzi i Ko. 
luszkach. Wydawanie upoważnień im­
portowo-eksportowych zostało wstrzy­
mane do czasu przyjęcia nowych za­
sad koncesjonowania przedsiębiorstw 
zajmujących się handlem zagranicz­
nym.

Z dniem 1 marca 1946 dokonywanie 
zagranicznych obrotów towarowych 
dozwolone jest tylko na podstawie 
przywozu i wywozu.

W obrotach towarowych Polski z 
zagranicą wielką rolę odgrywają do. 
stawy UNRRA. Ale to już będzie 
przedmiotem osobnego omówienia.

Światowa sytuacja żywnościowa
Angielskie pismo „The Specta­

tor* umieściło dnia 15. III. 46 cie­
kaw y artykuł o sytuacji żywnościo 
w ej św iata, z którego podajemy 
następujące ciekawe uryw ki: „Prze 
w rót w  poglądach na sytuację zo. 
sta ł w yw ołany przez drobny fakt. 
Przestano w ydaw ać na kartk i jaja 
suszone. To zwróciło uwagę An­
glików, że na świecie dzieje się nie 
dobrze. Zdawało się, że po wojnie 
będzie można szybko w rócić do 
standartu  przedwojennego. Tymcza 
sem kryzys na całym świecie się 
pogłębia. Na Dalekim Wschodzie 
kilką milionów ludzi um iera z gło­
du. W Indonezji umarło z powodu 
braku ryżu 700.000 ludzi.

W niektórych miastach okupacji 
brytyjskiej w  Niemczech śm lerteł. 
ność dteieci, osiągnęła 17»/o czyli 
cztery razy tyle co w  Anglii. Trzeba 
wziąć pod uwagę, że obecny głód 
m a n ie  tylko duży zasięg przestrzeń 
n y  ale i  czasowy. Żniwa 1946—47 
roku  mogą tylko częściowo zaspo­
koić istniejące braki. Trzeba będzie 
kilka sezonów, aby usunąć zniszczę I 
n ia  i  zaniedbania 6 la t wojny**.

„Brytyjska strefa  okupacyjna 
jest niew ątpliw ie w  bardzo ciężkiej 
sytuacji żywnościowej. Francuzi od­
dawała określili rację żywnościową 
w  swojej strefie na 1000 kalorii. Ro. 
sjanie i  Amerykanie n ie  wykazują 
ochoty okazania pomocy strefie  bry 
iyjskić’, n rtom iast P~ -!......... ; ;,/•

S krzynki p o m ys łó w
W dniu 16 m arca ukazał się okól­

nik min. Minca normujący sprawę 
nagród za wynalazki i udoskonale­
nia dokonywane w  przemyśle. Dzie­
dzinę tę dzieli się na 4 rodzaje: po­
mysły uspraw nień zwiększające w y. 
dajność p racy  i  niewymagające in ­
westycyj, or3s zwiększenia ludzkie 
go w ysiłku fizycznego; nadające 
się do w ykorzystania lecz wymaga 
jące inw estycyj; wymagające inwe- 
stycyj i  w ypróbowania lecz mające 
charak ter wynalazczy nadający się 
do opatentowania. Wreszcie pomy. 
sły  podnoszące jakość produkcji i 
należące do dziedziny organizacji 
bezpieczeństwa i  higieny pracy, 
których wyniki w  oszczędnościach 
nie dają się dokładnie obliczyć. Za­
sadą wynagrodzania za wynalaz­
czość jest, aby dokonujący i.ch ro . 
botnicy i pracow nicy byli dopusz 
czani do udziału w  dochodach wy­
nikających z zastosowania w  prak­
tyce wynalazków. W każdym zakła­
dzie będą rozwieszone „skrzynlki 
pomysłów**, do których każdy pra 
cownik może wrzucać swoje projek 
ty. Co pewien czas m ateriał będzie 
wyjmowany i  badany przez Korni, 
sję uspraw nień wyłonioną przez 
kierownika zakładu spośród fachów
ców. Do Komisji uspraw nień wcho 
dzą 2 członkowie Rady zakładowej. 
W celu zachęcenia robotników i 
pracowników do ujaw niania pomy­
słów Mnisterstwo przewidziało ró i 
norodne sposoby wynagradzania z;; 
wynalazki albo przez udział w  zy. 
skach (procentowy) płynących z 
wynalazku przez czas dłuższy (na 
w et przez rok ), albo dużą premię, 
gdy w artości wynalazku czy doko­
nany wynalazek nadaje się do opa. 
tentow ania, wynalazca uczestniczy 
również w  zyskach z niego płyną­
cych. W razie gdy ulepszenia za. 
stosow ane będą w  innych  zakła 
dach poza tym, w  którym  wynalaz­
ca pracuje, będzie on również i  od 
nich otrzymywać swój procent czy 
premie. .Jak  w idać z powyższego, 
państwo, którem u nader zależy na 
udoskonaleniach w  przemyśle dąży 
do tego, aby wynalazcę w ynagro. 
dzić jak  najsprawiedliw iej.

m iliona ton zboża Francji. Ponieważ 
ani Rosja ani Anglia nie chcą opu­
blikow ania cyfr, dotyczących posia­
danych zapasów,, wszelkie planow a, 
n ie  na przyszłość jest niemożliwe. 
Mamy pełne uznanie d la  hojności i 
dobrej woli USA, niemniej trzeba 
stwierdzić, że takie projekty jak w y­
słanie do Japonii 1,250.000 ton zbo­
ża, aby podnieść rację dzienną o 500 
kalorii więcej jak  w  Indiach, nie 
mogą znaleźć uznania w  oczach Bry. 
tyjczyków, copraw da jest to tylko 
projekt Mac A rtura".

Chociaż czasopismo angielskie w y­
stępuje tu przeciw tendencji Amery­
kanów oddanie pierwszeństwa Japo, 
nii przed Indiami, to jednak sam 
„spectator** jest niekonsekwentny, 
tw ierdząc: „wcześniej czy później 
będziemy musieli pomóc Niemcom 
ponieważ Indie, które przede 
wszystkim wymagają naszej pomocy 
są  daleko i  ze względów technicz­
nych dowóz do nich  jest utrudnio­
ny- . A zatem Anglicy sami wolą po. 
magać Niemcom, wymagając pomocy 
dla Indii od Ameryki. Tak oto wpły­
wają interesy w ielkich państw  im­
perialistycznych na spraw y pozor. 
nie z polityką n ie  mające nic w spól­
nego, na kwestię spieszenia z pomo­
cą głodującej ludności św iata. Prze 
bija także z powyższego artykułu 
„Spectatora*', „Głęboka troska ‘ a n ­
glików o .n iew in iątka niemiecki-.'" 
które „niezasłużmie** cierpią rie-Jr-
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Ulicam i Krahow a  

N o w a  „tandeta**
Wszystkim  wiadomo, że standetai I 

oue&i się na Kazimierzu. lym cza-
Przyznam  się, że ze wzgiędu na

Pewng sentyment do Starego tea tru  
częsta przew odziłem  i tu aatszym  
ciągu przechoazę przez t'lac  Szcze­
pański na oacuiku m iędzy sAdriąa a 
ul. Jagiellońską. Aprowizacją nomu  
zajm ują się kovie<y, unęc m e intere­
sował mnie niyay plac Szczepański 
lako miejsce sprzeaazy artykułów  
żywnościowych.

Ale na parę dni przed świętami za- 
tnirygowui mnie niezwykły ruch na 
Placu u wylotu utw suywilońskiej i 
Szczepańskiej. Z  natury jestem cieka­
wy, więc wepchałem sw ój długi nos 
nuędzy głowy ludzkie i prawaę m ó. 
tniąp przerazuem  się. Słowo aaję, ze 
się przerazitemll Myslatem, że straci- 
łam orientację w  Krakowie (nie jestem  
tubylcem), bo to co zobaczyłem uspra­
wiedliwiało m nie zupełnie.

Na placu siało kilkadziesiąt osób 
poobwieszanych rozmaitymi częściami 
starej garderoby damskiej i  m ęskiej 
do wycoru i  koloru. Myślalem więc. 
Ze jestem  na standeciee. Rozejrzałem  
się jednak dobrze i przekonałem, że 
jednak jestem na placu Szczepańskim, 
/'om ijam  szabrozunicze poctiodzeme 
tych rzeczy, ale uważam, że standeiae 
jest tak  rozległa, że z  całą pewnością  
i  ci handlarze z  Szczepańskiego na 
niej się pomieszczą.

Kie wchodzę już w  to, do jakich ce. 
Iow przeznaczony jest plac Szczepań­
ski, niemniej jM nak  igraciarniaa la­
ka przed oknami lokalu Polskiej Par. 
tii Socjalistycznej z  jednej strony, a 
wejściem na balkon i scenę Starego 
Teatru z  drugiej strony nie jest ani 
ureprezenlacyjnae ani estetyczna,

W
Odczyt o  stosunkach polsko- 

angielskich
We środę 24 kw ietnia wygłosi w  

sali Bady Miejskiej tow. Tadeusz 
ćw ik, dyrektor Departamentu w  Mi­
nisterstw ie Pracy i  Op. Spoi, odczyt 
na  tem at „Churchill a Niepodległość 
Polaki". Początek o godz. 5 pop.

Wstęp dla członków i  sympatyków 
PPS wolny.

REPERTUAR KIN KRAKOWSKICH
„Uciecha*** film amerykański KAPRYS 

MŁODOŚCI.
„Warszawa** ■■ KURCHAN MAŁA­

CHOWSKI.
„Ołańsk" film potok! PAWEŁ I OAWEŁ.
„Woinotć" _  TĘCZA.
^ca la"  „Wanda** — film o Światowym 

rosgloaie: CYRK.
„Apollo" „Sztuka" —. film fraucuaki: 

OOM BANKOWY.
Jw lt"  — film angietoU: PŁOMIEŃ 

NIB ZGASŁ.
Początek programów: 15, 17. U  kim.. 

Baala. Sztuka. Wolność; gedz. 14.80, 16.80. 
18S0: Świt Gdańsk. Wanda, Warszawa, 
■Apollo. Uoieoha.
I Przedsprzada* bilatówi Kraków, Wjńlna 
2. od 9—11.30 na dzień bieżący, od 18—16

Radio
aa dziad 24. kwietnia 194S r. (trada).
Kraków. Godz. 6.00 Bicie w a r a  z Wie 

ty  Mariackiej. Pieśń poranna. Kalen- 
daz» historyczny; 6.10 Muzyka poranna; 
6.46 Tranamisja a Warszawy; 8.05 Od­
czytanie proeram u n a  dzień bielący; 
8.10 Muzyka lekka z płyt; 11.80 Kronika 
krakowska; 11.40 Muzyka operetkowa 
(płyty); 11.57 8ygnal. czasu z Krakow­
skiego Obserwatorium Astronom.; 12.00 
Bicie zegara i  hejnał z W ieły Mariac­
kiej; 12.04 Transmisja z Warszawy; 14.40 
Muzyka popularna tpłyty); 15.00 „Wieś 
sśucha' w programie: 1) Marsz Barano­
wskiego wykona Kapela Badiowa, 2) Ga­
zetka mówiona, 8) Dwie pieśni ludowe 
wykona Lubomira Miszkiewicz. 4J Jakie 
powinno byó ziarno siewne, pogadanka,
5) Mazur Niemojewdkiego i  wiązanka 
melodii po tok Łoił WilŁosseWSkiego, q) 
Fragment z Chłopów Reymonta; 7) Umarł 
Macioł umarł — suita ofkieetralna Wieh- 
le ra ; 15.53 Problemy dnia; 16.00 Trans­
misja z Warszawy; 21.00 Muzyka tanecz­
na; 31.35 Bozmowy Uteraokio; 21.45 
Chwila muzyki; 21.55 Odczytanie pro­
gramu na  dzień następny; 22.00 Trans­
misja z Warszawy; 22.80 Koncert życzeń; 
23.00 —24.00 D. a. transm isji ■ Warsza­
wy.

Bok-af tfiSZ W WOJ. IPomorSKiffl 
« to ta ln i

Toruń (SAP) Ostatnio w  woj. po­
morskim faszystowskie bandy doko­
nały  kilku napadów.

Banda złożona z sześciu osobni­
ków w  mundurach wojska polskiego 
uzbrojona w  automaty, karabiny 1 
krótką broń  parną wtargnęła no wsi 
Ludwtkowo gmina Lanpowice w po­
wiecie Szubin i  dokonała na pa no w 
na gospodarstwa. Bandyci po stero. 
ryzowaniu domowników zrabowali 
łącznie 33 tys. zł., większą ilość a r­
tykułów spożywczych .  garderoby.

T a  sama banda w  godzinę później 
przeszła do pobliskiej wsi, skąd w 
ręce faszystowskich zbirów wpadło 
19 tys. zł i  odzież. W dniu następ, 
nym  banda NSZ-owska wtargnęła 
na stację kolejki wąskotorowej Go­
łębi w  powiecie włocławskim i 
uszkodziła linię telefoniczną, łączącą 
stację Gołębi z Włocławkiem. Na­
stępnie bandyci zatrzymali pociąg i 
zrabowali z wagonu pocztowego 
13.420 zł. gotówką.

W wyniku obławy, w której wzię­
ły  udział silne oddziały MO i UB — 
ujęto 2-ch bandytów  z b ronią w  ręku.

W następnych dniach 3 bandy.

Kfonifta krakowska 

Tragiczne skutki zabawy pociskiem
(m) N iejednokrotnie zwracano uwa , 

gę, że w  w ypadku znalezienia jakie. * 
gokolwiek pocisku artyleryjskiego 
lub m ateriału  wybuchowego należy 
natychm iast zawiadomić o tym  naj­
bliższy posterunek m ilicji lub wojska. 
Tymczasem nieszczęśliwe wypadki 
na  skutek wybuchów znalezionych 
granatów  i  zapalników mnożą się z 
dnia n a  dzień; ofiarą zaś padają naj­
częściej dzieci.

Z końcem ubiegłego tygodnia w 
miejscowości Rybitw y pod Krako. 
wem dw aj chłopcy, bracia W łodar­
czykowie, znaleźli na łąkach ponie­
miecki granat artyleryjski. W czasie 
zabawy granatem  nastąpił wybuch. 
Starszy chłopiec zginął na miejscu 
rozszerpany w  strzępy. Młodszy od.

0  regulacje Biarucny

B at‘a  (Z lin ) -W is ła  3:0 (2:0)
podyktowany niesłusznie przez sę. 
dziego Olewskiego pod koniec pierw  
szej połowy — A rtur rozmyślnie 
strzela w  out.

W Wiśle najlepsi: Gołębiowski w  
bramce, Cholewa w  ataku, Legutko 
w pomocy. U Czechów cała drużyna 
wyrównana.

Do przerw y sędziował inż. Olew- 
ski, po przerwie Seichter. Widzów 
około 10.000.

Dzisiaj o godz. 17.30 gra Wisła z 
SK- Prostejoy na wasnym boisku.

Ostatni wylew rzeki Bialuchy w 
dniu 15 m arca hr. poczynił bardzo po­
ważne szkody.

Komisja W odno-Administracyjna 
badała zniszczone tereny 1 orzekła, że 
natychmiast przystąpić należy do na. 
praw y szkód, zabezpieczyć nadwyrę­
żone fundamenty budynków przy u l 
Mostowej w  Prądniku Białym, przy­
prowadzić do stanu odpowiedniego 
jaz, znajdujący się na  Białusze, zabez. 
pieczyć budynki przy ul. żytniej itd.

W tej sprawie odbył się też cały 
szereg konferencji, ale tylko konferen­
cji, a domy zaś i grunta, jak  były za- 
grożone, tak dalej pozostały wobec 
niebezpieczeństwa, że najhliższa po. 
wódź je  zniszczy, gdyż poza jedną ro­
botą, którą się zajął Wydział Drogowy 
Zarządu Miejskiego, napraw iając dro­
gę dojazdową przy ul. Mostowej w 
Prądniku Białym, Urząd Melioracyjny 
nic me zrobił.

W dniu 16 kwietnia znów zeszła się 
Komisja z udziałem delegata Rządu 
z W arszawy i znów zbadała cały teren 
Bialuchy od uh Mogilskiej aż do P rąd , 
nika Białego, i obawiamy się, aby 
znów na tym się nie skończyło.

Czynniki zainteresowane spraw ą re ­
gulacji Bialuchy nie powinny tylko 
konferować i wysyłać Komisje do ba­
dania wyrządzonych szkód, ale trzeba 
zrobić wszystko, aby regulację Biału.

(S. 1.) Zasłużone, aczkolwiek o je­
dną bramkę za wysokie, zwycięstwo 
C®echód do których należało conaj- 
mniej 70 min. gry.

Bramki padły: pierwsza w  15 min. 
ze strzału Humpala, druga z niesłu­
sznego rzutu karnego egzekwowane, 
go przez Tichcgo i  wreszcie trzecia, 
na parę minut przed końcem, zdo­
byta przez Janika. Wisła nie wyko, 
rzystała kilku dogodnych sytuacji 
podbramkowych, wypracowanych 
przez najlepszego w  napadzie Chole­
wę. Rzut karny przeciw Czechom —•

tów, podających się za AK-owców 
splądrowało sk leją  spółdzielni Samo, 
pomocy Chłopski^ w  Rucie, w  po­
wiecie Grudziądz i  zabrali 6.800 zło­
tych gotówką.

Łódź (SAP) W woj. łódzkim w 
pow. Wieluń, we wsi Wyszyn 6-oso. 
uow a banaa napadła na mieszkanie 
obi Misiaka Stanisława, re le ien ia  
świadczeń rzeczowych, członka PPR. 
Banuyci zamordowali ob. Misiaka, 
następnie ograbili całkowicie jego 
mieszkanie.

Powiatowy Urząd Bezpieczeństwa 
w W ieluniu wszczął energiczne do­
chodzenie, w w yniau czego areszto­
wano 5 osób podejrzanych o morder. 
stw o i  rabunek.

Ponadto banda składająca się z 20 
osób napadła na dom powiatowego 
prezesa SL-u, Gabały Franciszka. W 
domu była tylko córka Cabały Anna, 
k tóra  mimo tego, że bandyci przed 
jej domem zamordowali siostrę Hele­
nę, nie otworzyła drzwi, broniąc się 
przez trzy godziny przy pomocy au­
tomatu ojca, i  ciężko ran iła  jednego 
bandytę.

niósł śm iertelne rany. Przewieziono 
go natychm iast w  stanie nierokują- 
cym nadziei do szpitala św. Łazarza.

W inę ponoszą tu  n ie  tylko rodzice, 
którzy n ie  pouczyli sw ych dzieci o 
niebezpieczeństwie i  nie przypilno­
w ali dzieci w  czasie zabawy. Do dziś 
dn ia  w  okolicy Krakowa, a przede 
wszystkim na  polach Łagiewnik i  
Borku, leżą niezabezpieczone ponie. 
mieckie pociski, pochodzące z rozbi­
tego pociągu amunicyjnego. Stano­
w ią one przedmiot niebezpiecznej 
zabawy chłopaków n ie  zdających so. 
b ie  spraw y z grożących następstw. 
.Powinny się tym  zainteresować od­
pow iednie władze i  to jak najszyb­
ciej.

chy przeprowadzić jak  najszybciej, a 
tym samym zabezpieczyć mienie Pań­
stwowe, Samorządowe i obywateli.

Od Gromady Zielonki płynie Mły­
nówka do jazu w Prądniku Białym, 
z której korzystają w  pierwszym rzę. 
dzie Młyny Kuśmierczyka i  Abraha- 
mera i Schindler owej.

Z powodu zaniedbania koryta. Mły­
nówka znalazła sobie nowe koryto 
przez ul. Fabryczną w Prądniku Bia„ 
łym w prost do Bialuchy.

Skutkiem tego zaniedbania znisz­
czone zostały grunta w Prądniku Bia- 
lym, pozbawionym został wody młyn 
Schindlerowej, a  koryto bez wody za. 
mulone zostało róćnymi nieczystością, 
mi. co grozi me tylko Prądnikowi Bia­
łemu, ale i  całemu Krakowowi epide­
mią.

Jest obowiązkiem miarodajnych 
czynników zajęcie się tą  sprawą, po­
ciągnięcie winnych zaniedbania i 
przerwanie koryta do odpowiedzial­
ności oraz wydanie nakazu oczyszczę, 
ma suchego koryta ze znajdujących 
się tam nieczystości.

Marny nadzieję, że kompetentne 
czynniki wezmą się nareszcie do tej 
sprawy, aby mieszkańców nadbrzeż­
nych Bialuchy uspokoić i zabezpieczyć 
przed skutkami następnej powodzi.

J. Jedynak

CzyD gouay pochwa)?
’ W ydawać by się mogło, że w do;
■ bie obecnej większość obywateli 
i wychodzi z założeń czysto m aler?!. 

nych i ma na uwadze przede wszyst. 
kim dobro osobiste, względnie swo­
ich najbliższych. Przeciętny człowiek 
usiłuje w  m iarę możności wypełnić 
swój obowiązek zarówno względem 
rodziny jak i względem państwa ezy 
narodu. Nie wszyscy jednak starają 
się to należycie zrozumieć. Wielu 
z nas składa od czasu do czasu pew­
ne datki czy to na cele oświatowe, 
czy na pomoc zimową, czy na odbu. 
dowę kraju, czy na wiele, w iele in . 
□ach wniosłych celów, ale nde każ­
dy robi to z jednakowym zadowole­
niem. Jedni czynią to z pobudek 
ideowych i własnej inicjatyw y, in . 
n i bez zastanowienia, jeszcze iniri 
dla „świętego spokoju" — bowiem 
wygodniej wrzucić do puszki kilka 
złotych i pozwolić sobie przypiąć 
na klapie czy rękaw ie żetonik, słu. 
żący w* danym w ypadku jako „prze 
pustka" dla pozostałych kwestują­
cych, aniżeli uganiać się z nimi ca 
ły  dzień i wreszcie paść ofiarą ja ­
kiegoś bardziej .bezczelnego", któ. 
ry  bez pozwolenia przypina ,jnic- 
odznaczonym" przechodniom znacz­
k i i  wówczas nie wypada nic nie 
dać a jeszcze inni „ofiarują" pewne 
sumy dla reklamy, czy też dlatego, 
że muszą.

N ie bądźmy Jednak pesymistami. 
Dowodem tego ile  gotowi jesteśmy 
oddać dla naszego kraju  skoro ty l. 
ko choemy, była wojna. Jeżeli: obec­
n ie  n ie  staram y się interesować 
pewnymi imprezami, czy innymi 
zbiórkami pieniężnymi, to poprostu 
z braku  czasu względnie dlatego, że 
nie doceniamy ich znaczenia. Jed­
nak teraz, kiedy czasy okupacji prze 
chodzą z każdym dniem w  niepa­
mięć, kiedy kraj nasz dźwiga się 
z ran  zadanych m u przez niemiec. 
kiego najeźdźcę, kiedy tysiące sie. 
ro t polskich wyciąga ręce po kaw a­
łek chleba, kiedy miliony młodzieży 
nolskiej potrzebuje książek do nau­
ki, i kiedy dziesiątki tysięcy kalek, 
inwalidów, którzy ' zdrowie swoje, 
ręce i  nogi poświęcili za nas i dla 
nas — potrzebuje pomocy, zarówno 
serca jak umysły nasze d la  każdej 
celowej Imprezy 1 dla udzielenia 
każdej o fiary  w  m iarę naszych moż­
liwości muszą być o tw arte. .

Przykładem pow inni być dla nas 
rodacy, oddaleni od  kraju , o tysią» 
ce kilometrów, k tórzy żyją, pracują 
i um ierają z myślą o Ojczyźnie, 1 
myślą o  braciach  i  siostrach z za 
oceanu potrzebujących pomocy. 3 t .  
bo dowód przytaczam y w yjątki listu 
otrzymanego przed dwoma dniami, 
a skierowanego do  Sądu Grodzkiego 
w  K rakowie: K onsulat Generalny 
Rzpłtej Pobkiej w  Chicago pismem 
z dnia 7 stycznia 1946 r .  N r 5/2 — 
odniósł się do tutejszego Sądu Grodz 
kiego w  spraw ie spadkowej po ś. p. 
Antoninie Dziewońskiej ra n  Bureu, 
zmarłej w  Chicago dnia 3 maja 1944, 
o powiadomienie spadkobierców ter 

te, zamieszkałych w  Ni ego w id I 
Dobczycach, oraz legatarjuszy,, a to:
Akademię Sztuk P ięknych w  K ra­
kowie i Uniw ersytet Jagielloński w 
Krakowie o powyższym spadke 
w artości około 65.000 dolarów  i « 
legatach — celem zabezpieczenia 1 
zrealizowania tychże legatów.

w Niepołomicach oraz z testamentu 
sporządzonego w  Chicago wynika, 
żc spadkodawczyni, Antonina Dzie. 
wońska van Buren, córka rolników; 
pochodząca z Dobczyc, na szereg lat 
przed w ojną wyjechała do Ameryki, 
nie zapomnała Jednak o  swojej oj. 
czyżnde, o Polsce, czemu dała wyraz 
zapisując legaty między Innymi: <Sa 
Fundacji Kościuszkowskiej w No­
wym Jorku 5.000 dolarów, dla Do-uuiiou o-uuu a o ia ro w , i_ „  
mu Starców św. Józefa w  Chicago 
2.000 dolarów, dla Sźkoły RzemieS 
ndczej św. Jadwigi w  Nil es 2.000 do. 
larów , dla Uniwersytetu Jaarielleń- 
ritiego w  Krakowie 5.000 dolarów  
dla Akademii Sztuk Pięlknych w  Kra 
kowie 2.000 dolarów".

Jesteśmy dumni z takich rodaków 
i możemy z całą stanowczością 
twierdzić, że ofiar* Ich nie będzie 

zmarnowana, (t>
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DZIŚ W TEATRACH:
TEATR MIEJSKI IM. JUL. SŁOWAC­

KIEGO: godz. 18.80 „Ich dwóch", kome­
d ia  w 3-ech aktach Niewiarowicca.

TEATR STARY — Duża Sala: godz. 
18.45 „Roxy“, komedia w 3-eoh aktach 
Oohmeisa.

TEATR STARY — Mała Sala: godz. 
18.30 ,,Pasażer bez bagażu" komedia w 
3-ch aktach Anouilha.

TEATR POWSZECHNY IM. 2OŁNIE- 
RZA POLSKIEGO — godz. 18.30 ,,Ta- 
jemnica lekarska" komedia W. Fodora.

TE^TR KAMERALNY TUR‘u -  godz. 
19-ta '„świerszcz za kominom".

TEATR KOLEJARZA ZZK W KRA­
KOWIE godz. 18.30 „Lola z Ludwinowa", 
wodewil w 3-eoh aktach z tańcami Ste­
fana Turskiego.

TEATR RTPD „WESOŁA GROMAD­
KA" godz. 12-ta „Pinokio".

KONCERT HALINY SEMBRAT 
W „ŚWICIE"

We środę, dnia 24 kwietnia, o godz. 
19-łej, odbędzie się w sa li kinoteatru 
„Świt" koncert słynnej pianistki Haliny 
Sembrat, znanej ze wspanialej gry i  li­
cznych sukcesów n ie  tytko w Polsce ale 
i zagranioą.

Gra Haliny Sembrat mającej głębokie 
podejście do sztuki potrafi istotnie ocza­
rować, rozentuzjazmować słuchaczy, prze 
nieść lob w inny świat. Pamiętamy prze­
cież żywiołowe owacjo jakich artystce 
nie oszczędzono po jej ostatnim wystę­
pie solowym z Filharmonią Krakowską. 
Program zapowiedzianego koncertu wy­
pełniają wspaniale kompozycje jak: po­
tężna i majestatyczna „Toeoata" Bacha 
C-dur w opracowaniu koncertowym Fr. 
Busoniego.. Następnie mis terna Sonata 
Haydn*a, po czym szereg utworów Cho­
pina, do którego specjalnie predystyno- 
waną jest g ra  Haliny Sembrat. 
i W drugiej części usłyszymy przepięk­

ną etiudę b-moll Szymanowskiego oraz 
dwa mazurki polno rytm u i finezji „Na- 
varra“ Abeniza, tak  dawno ni© słysza­
ną, a  tak łubianą oraz na zakończenie 
utwory Prokofiewa pełne temperamentu 
i żywiołowości.

Bilety do nabycia w Księgarni S. A.
I ." ‘Krzyżanowskiego, Rynek Główny 36, li- 
.u -ijjja . A—B, w godzinach od 9—12 i od 
. .. 15—18 oraz w kaąie przed koncertem.

Z działalności Ubezpieczalni Społecznej 
w Krakowie

W miesiącu m arcu b. r . lekarze do- 
mówi Ubezpieczalni Społecznej w 
Krakowie udzielili 53.500 porad, le. 
karze specjaliści zaś 37.300 porad w 
ambulatoriach Ubezp. Spoi. Wizyt 
domowych odbyli lekarze 5.600. H i­
gienistki Ubezp. Spoi, (u lekarzy 
chorób dzieci i w  poradniach prze, 
ciwgrużliczych) wykonały 1.200 od­
wiedzin w domu chorego.

Chorzy otrzymali 71.000 lekarstw 
z aptek własnych Ubezp. Spoi., zaś 
5.000 z aptek obcych. 318 osób zo­
stało skierowanych do własnego szpi­
tala (im. G. Narutowicza), 977 osób 
zostało skierowanych do innych 
szpitali, 42 osoby zostały umieszczo­
ne w  sanatoriach.. We własnych za­
kładach lecznictwa fizykalnego wy. 
konano 20.000 zabiegów fizyko-tera­
peutycznych.

W zakładach rentgenowskich wy­
konano ogółem 4.914 zabiegów (w 
tym 2.784 prześwietleń, 1.322 zdjęć 
i 808 naświetlań).

Lekarze dentyści wykonali 2.227 
wyjęć zębów i  2.143 plomb, ponad to 
ubiezpieczonym wydano 34 prolez 
dentystycznych.

We własnej pracowni bakteriolo- 
giczno.chemicznej wykonano 6.000 
badań.

W marcu wydano ubezpieczonym 
za 23.093 dni niezdolności' do pracy 
821.365 zł. tytułem zasiłku chorobo­
wego, za 3.087 dni zasiłku szpitalne­
go 35.867 zł., 1.060 dni zasiłku poło­
gowego 29. 273 zł., tytułem zasiłku 
pogrzebowego wydano rodzinom 74 
zmarłych 84.015 zł.

Liczba ubezpieczonych w raz z ren­
cistami i  emerytami państwowymi 
wynosiła 103.981.

Godziny przyjęć lekarzy 
domowych

Dyrekcja Ubezpieczalni Społecznej 
w Krakowie zawiadamia, że z dniem 
1. IV. 1946 r. godziny zgłaszania się 
chorych u  wszystkich lekarzy do­
mowych w  Krakowie zostały ustalo­
ne następująco:

przed południem od  8 do 9.30, 
po południu od 16 do 17. 
Ubezpieczeni niezdolni do pracy,

rodziny ubezpieczonych, renciści, e- 
meiryci, inwalidzi wojenni i  wojsko­
w i w inni zasadniczo korzystać z ran­
nych godzin przyjęć.

Popołudniowe godziny przyjęć są 
przeznaczone wyłącznie dla ubezpie­
czonych, którzy pragną zasięgnąć po­
rady lekarskiej nie przerywając 
pracy.

Choroby zakr.źne w Krakowie
Stan zachorowań na choroby za­

kaźne w  Krakowie za czas od 14. IV. 
do 20. IV. 1946.

Dur brzuszny —1, płonica 8, bło­
nica 4, Cura 2, Róża 3, nagminne za­
palenie mózgowia 2, zimnica 1, gru­
źlica 1, mumps 1.

Ogłoszenie o przetargu
DYREKCJA PAŃSTWOWEGO MONOPOLU SPIRYTUSOWEGO

ogłasza nieograniczony przetarg na doe Lawę
artykułów biurowych I materiałów pisarskich 223

Oferty w zapieczętowanych i  zalakowanych kopertach z napie«n na  besfir- 
mowej kopercie: „Oferta na dostawę a r  tykulów biurowych i  materiałów pisar­
skich" należy składać do dnia 5 m aja 1946 r. godz. 12 w Kane. Główn. D. P. 
M. S. Bliższe informacje oraz form ularze ofertowe można otrzymać w Dyrekcji 
P. M. S., ul. Leszno 1, Biuro Zakupów pokój 212 w godzinach biorowyoh.

Otwarcia ofert nastąpi dnia (  maja o godz. fl-tej rano.
Dyrekcja zastrzega sobie prawo zmn iejszeoia lub zwiększenia zapotmsbowa- 

nyoh przedmiotów, wyboru oferenta, o raz  unieważnienia przetargu bez podania 
przyczyny i ponoszenia z tych tytułów jakichkolwiek: odszkodowań. Oferty nie- 
wwzględnion© pozostaną bez odpowiedzi.

SPÓŁDZ. PRZETW.-HANDLOWA 
Z. Z. P. U. z. o. u.

w Krakowie, Rynek Główny 34
Telefon: Nr 555-33 

poleca tow ary kolonialne, wina 
gronowe, owocowe, miody pitne, 
delikatesy, przysmaki. — Sklep

rejonowy. 199

Odczyt prof. Leszczy c kiego
W ramach wykładów o Ziemiach 

Zachodnich, organizowanych przez 
Uniwersytet Jagielloński i Akademię 
Górniczą, wygłosi powyższy odczyt 
prof. U. J. dr. Stanisław Icszczycki 
dzisiaj (środa) o godz. 18 w  sali Ko­
pernika Collegium Novum (ul. Gołę­
bia 24, II p.).

SEMPOLIŃSKI W KRAKOWIE
Dziś t o  środę wystąpi w dużej sali 

Starego Teatru o godz. 19-tej po raz 
pierwszy Ludwik Sempoliński, mzako- 
mity artysta ącen warszawskich w zupei 
nie nowym programie, na który złożą 
się najnowsze przeboje z  jego świetne­
go repertuaru jak : ,,Krótka pamięć", 
.-Dżentelmen", „Ten Persja", „Ostatni 
postanie© warszawski". Z dawnego re­
pertuaru Sempoliński powtórzy na żąda­
nie również szereg piosenek jak „Wodzi­
rej"  „Tomasz" i recytację „Bycza Za­
bawa". W wieczorze wystąpi również 
tancerka Janina Balkiewioz. Piny forte­
pianie Irena Patuazyńdka.

Balety do nabycia w kasie Starego 
Teatru w godzinach 11—13, 15—38.30.

..MAKULATURA
A. Z . M Y S O N A

P rzetarg
Zarząd Okręgowy Związku Zawodowego
Pracowników Kolejowych Rzeczypospoli­
tej Polskiej używający skrótu Z. Z. K. 

O G Ł A S Z A
przetarg nieograniczony na wykonanie 
robót remontowych w domach „Kolejo­
we Kolonie Wakacyjne" w Zembrzycach 
keto Suchej.

Wszelkie informacje oraz podkładki 
ofertowe za zwrotem kosztów w wysoko­
ści zł. 50 otrzymać można w Administra­
c ji Budynku w Krakowie, ul. św. Fili­
pa 6, I I I  piętro, drzwi 16, w godzinach 
14—16-ta.

Oferty należycie opieczętowane i zao­
patrzone w napis „Oferta n a  roboty re­
montowe Z. Z. R.“ bez napisu firmowe­
go, należy składać do skrzynki oferto­
wej umieszczonej w sekretariacie Zarzą­
du Okręgowego Z. Z. K. przy ul. War- 
ążawSkiej 17, I  piętro.
, Termin składania ofert upływa z dniem 

6/ V. br. godzina 14-ta.
, Otwarcie ofert nastąpi tego samego 

dnia o godzinę 14.30.
Dó oferty należy dołączyć dowód wpła­

conego do Banku Społem w Warszawie, 
Oddział w Krakowie, n a  konto Nr. 416 
wadium w wysokości 1£ od oferowanej 
oumy. W przetargu mogą brać udział 
iylko. firmy zarejestrowane. Zarząd Okrę­
gowy Z. Z. K. w Krakowie zastrzega so­
bie prawo swobodnej oceny i wyboru 
■of.erii.ta, podziału robót między kilku 
c . t r r j i iw  ewentualnie ni: przyjęcia żą­
dnej oferty. 228

Do nabycia waphkacJiijliMachapT,

PefiwtMfo&cawki
kurac ję  tranowa, 

gwarantuje w apetycznej formie

JE MALT
zawierający witaminy A,DtB i C. 

Dr.A.WANDERSA. KRAKÓW
POP 2 A RZĄDEM M/iSTJU.

Czytajcie
i rozpowszechniajcie  

„NAPRZÓD"

Złoto, Srebro
kupuje sprzedają 

PRACOWNIA ZŁOTNICZA

Marian Hyla
K R A K 6 W — UL. GRODZKA 2».

POWSZECHNA SPÓŁDZIELNIA

„ P R A C  A '
KRAKÓW, ul. Basztowa 24 
Telef.: 557-87, 594-27, 598-19

w  Krakowie 23 sklepy spożyw. 
cze, 2 sklepy ze szkłem i porce­
laną, sklep z mięsem i  wędlina­
mi, sklep galanteryjny, sklep 
komisowy, piekarnię i drogerię. 

Sprzedają:
towary spożywcze, szkło, por. 
celanę, emalię i  artykuły gospo- 
— darcze w  hurcie  i detalu. —

Kupuje:
masło, sery, jaja, mąkę, kaszę, 
grysik, zboże, owoce, miód i  In­
ne artykuły spożywcze i gospo. 
darcze w  każdej ilości płacąc 

najwyższe ceny. 198

zakupuje w  każdej ilości wszelkie 
ilości starego papieru w  Krako­
w ie oraz we wszystkich miejsco.

wościaeh.

S K O R Y :  podeszwewe, wlarzchewe 
(czarne, kolorowe, zamszowe buciki) 
patowe, branzlowe, blankowe, juchto­
we 1 Ł p. poleca po cenach konkuren­

cyjnych firma:

H u rtow n ia  sh ó r  
T. KDNKIEWIEŹ

Ska z  a. a.
K B A K 6 W -  ul. Miodowa 1.

CENTRALA
DOSTAW DRZEWNYCH 

dla Przemysłu Węglowego 
KATOWICE, ul. Gliwicka 17

poszukuje stałych odbiorców na 
trociny

Cena 200 zl za tonę franco wagon 
bocznica tartaku

i ll << t ;  I £
. GUMOWE WYKONUJE 

SZYBKO RYTOWNIK
J A N  W  I  D L I Ń S K I  

Kraków, ul. Grodzka 28

! C E N N I K  O G Ł O S Z E Ń :
|  . Ogłoszenia na 1 i  2 stronie za w  tekście za 1 mm szpalty .  15 zŁ Drobne ogłoszenia za słowo . 5 zL W niedzielę i  św ięta 60% drożej,

; 1 ram szpalty . . . . .  20 zŁ za tekstem „ „ „  „  .  10 zŁ Poszukiwanie rodzin i  praey . 2 ab Tłustym drukiem 100% drożej.
, Ogłoszenia p r  z y  j  m u j  e  Administracja „Naprzodu", uL Orzeszkowej 7. Oddział „Naprzodu" plac Szczepański 9. Polska Agencja Prasow a PAP,

Basztowa 15 i  upoważnieni akwizytorzy W ydawnictwa.
PRENUMERATA „NAPRZODU" wynosi miesięcznie z odbiorem w punktach sprzedaży 45 zł. — z odnoszeniem do domu w  Krako­
wie 55 zł. — na prowincji, pocztą 50 zł. — Prenum eratę przy jm uje: Administracja „Naprzodu" K raków , ul. Orzeszkowej 7. Oddział 
.Naprzodu** Plac Szczepański 9. Placówki Sp. „Czytelnik** na teren ie miasta Krakowa i upoważnieni akwizytorzy. — Na prowincji

________Powiatowe Komitety Polskiej P artii Socjalistycznej._________
Wydawca Spółdzielnia Wydaw. „W iedza" — Redaktor Jerzy Waśniewaki — Redakcja i  adm inistracja Kraków, u l  Orzeszkowej 3. — Tel. 509-85

Odbito czcionkami Drukami SdóŁ „Wiedza** Nr. 3 „Naprzód" — Kraków, ul. Orzeszkowej 7. TeL 566-53- M—10868


